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r: j: Casinof, Dziś po raz pierwszy w Polsce Jhiesszaw obraz genjalnego wj | Casino | 


Ernesta LUBICZA 


Danat namieinairi ludzkich. 
W roli Mizzi—nowa qnwiazda ekranówzmerykańskich—urocza 


MARJA PREVOST 


Orkiestra symfoniczna pod dyrekKcią p. L. KANTORA. 
Początek przedstawień o godz. 5-ej po poł; w Święta o 3-ej. 6 ra jrzedstawień o > 5-ej po poł.; w święta o 8-ej. 


SMUTNY LOS F ALSYF IKATU. 


Gdy Mussolini dla utrwalenia czyć liczne przykłady żywotności i choćby złożona z mężów posiada 
swych rządów tarzucił Włochom siły parlamentów, które wskutek (jących wszelkie cenzusy nauką 
ordynacię wybortzą, dającą ma o- przestarzałej ordynacji wyborczej i uchodzących za fachowców, nie 
kres całej kadercji nadzwyczajny lub innych powodów nie stanowią mogłoby spełnić tej roli, do jakie ad 
przywilej dla chwilowych zwycięz | należytego odbicia opinji publicz- | powołane jest przedstawicie 


jPOZKKEKEEKECIKOCEKECEKG | 
y Niżej wyszczególnione instytucje, 


v4 należące do Komitetu Łódzkiego Związku 
y prde ogean w Polsce, podają do sidonia że na 

skutek uchwały, powziętej w Warszawie na wspólnem posie- 
| dzeniu przedstawicieli Banku Polskiego i Związku Banków— 
yy począwszy od dnia 2 stycznia 1925 roku, dnia 


>>> a: 


jj, respektowego przy wekslach st é beda, wc IN ców, nasza prawoowa opinja u-|nej. Niepodobna zaprzeczać możli stwo. Ono skupia w murach izb 
Y niezapłacone weksle będ Poza RZE do A znała ten krok a genjalny B SE, takich objawów, lecz trze-a |prawodawczych życie kraju, 
protestu w dniu płatności, po godzinach 8 lazek, rozwiązująży parlamentarną pamiętać, że w danych razach ma- | więc z natury rzeczy nie znosi te 
W k 
VJ asowych. A kwadraturę koła! i ere wy do czynienia nie z falsyfika- go, co usiłuje je wtłoczyć w mar: 
Bank Handlowy w kodzi. | Bank Związku Spółek Za- fŃ |partji rządzącej „stałą większość”, jtem instytucji, lecz z jej prze- |twą formę. 
W Bank Kupiecki Łódzki, robkowych A I oto prędzej, niź się można było brzmiałą formą, która wprawdzie| Aż do ostatniego momentu rze 
W Bank Polsk. Rupe. i Przem. Oddział Łódzki. pS spodziewać, przyhodzi fiasko ge- już nie może się wykazać rozumną | dy Mussoliniego dadzą się podzie 
w Ghrześc. Polski Bank Handlowy LĄ) njalnego wynalazłu, stwierdzone celowością jednakże posiada w o- lié na dwie fazy. Pierwszą stano 
v Bank Handinwo - Przemy- Oddział w : odzi. AN przez samego dicjatora, który czach szerokiego ogółu powagę|wi jego faktyczne samowładztwo 
+ słowy w kodzi. | Bank Małopolski M | zrzeka się swego pmysłu i zgadza tradycji i pieczęć legalności. Dłu- | połączone z ignorowaniem eń 
Y Bank Przemysłowcówkódz- | Oddział w Łodzi. A się na system wyłprczy, który nie goletnie przyzwyczajenie jest za-|cego parlamentu, który nie mis 
W kich. | Bank Angielsko-Polski IÑ ma już być falsyfi łą tem, lecz mniej wsze wielką siłą, która tylko. stop-isity, ani chęci zwalczać dyktatora 
W Łódzki Bank Denazyfowy. | Oddział w Łodzi. LA lub „więcej dokładłem odbiciem o- niowo; ustępuje nowym potrzebom | Druga faza datuje się od zwycię 
y, Bank Frang. -Belg.- Polski | Polski Bank Przemysłowy JN pini kraju. | jt now yir opieniom. |skich wyborów Mussoliniego 
Ta dla Przem. i Roks. dział w Łodzi. IN Teab przyznąć, że dyktator Wprowadzenie ordynacji wybor podstawie specjalnej faszystow: 
M Bank Przemysłu Włókien. | = Sk Bank Zjedno- IN włoski, popełniwsą śruby błąd po czej, któraby automatycznie darwa. skiej ordynacji. Zamiast czyste 
W w Łodzi. LZORy ZN | Etyczny, poznał się na jego ujem- ła prawicową większość i zabez- dyktatury, Włochy otrzymały fal 
W Bank Handl. w Warszawie Oddział w Łodzi. A |nych skutkach, zakim jeszcze ob- pieczała jej monopol władzy. jest syfikat parlamentaryzmu, który 
NE Oddział w Łodzi, | Bank dla Handlu i Prze: FK | cy chwalcy zdążyli ochłonąć z nie oddawna pragnieniem i hasłem na miał zabezpieczać faktyczne samd 
W Polski Akcyjny Bank Ko- mysla w Warszawie A dorzecznego zachyytu. Okazało |szych kół reakcyjnych. Gdyby to; władztwo Mussolinieśo i jego pat 
M mercyjny Oddział w Łodzi. Mi się, że parlamenf Mussoliniego, pragnienie doczekał- się real'---ji tji.. Obecnie Mussolini dokor 
A p k Zackydni Łodzi. Powszechny Bank Depo- AJ | chociaz ma i nie sejm przestałby być przedstawiciel ; Arad stany hean] ne 
4 an acnoun zyfow X | daje mu oparcia, ajwięc nie posia- | stwem narodowem, a stał się ze-| śmietnik ów talsyti at i szuka rze 
LV Oddział w Łodzi. dz AE w Łodzi. Jajka realnej wartości ścj Wszak całe | braniem figurantów, mających w | czywistego porozumienia z opinie 
12879—1 i znaczenie r wag h polega na | oczach łatwowiernego tłumu bega- kraju. 
Soo OPODOG ZAJE? NY” | tem, że odzwierciałla on i ześrod-|lizować rozporządzenia władzy| Gdyby nasza prawica była zdob 


kowuje poglądy daz pragnienia | rządowej. Nie mogłoby istnieć i|na do czerpania nauki z doświad 

Metodą Wiedeńską narodu, że jest zbijrnikiem i kon- rozwijać się to, co jest warunkiem |czeń, politycznych Europy, przy 
nauczanie modnych obecnie robót |densatorem opinii rhblicznej, O ile! | żywotności, siły i znaczenia parla-|kład klęski moralnej jej włoskiego 
— — perskich — — nim nie jest, lub był przestaje, sta | jmentu — ścisły związek tegoż z|mistrza, mógłby ją bardzo ośrvie 
Dywanów je się czemś podobjem do monety | masą narodu, z jej pragnieniami. | cić. Dałaby wtedy 7a wygraną ni 
| Kilimów papierowej, pozbawonej rzeczywi | potrzebami i zmaganiami. A prze- |dorzecznym pomysłom ordynacji 
7 Gobelinów |stego pokrycia. Naya na [o utrzymanie i pogłębianie ży-|zapewniającej „stała większość” 

Za ona 0C (PRACOWNIA: Cogisihiana na Nr. Bl, nie daje mu więcej wartości, niż wego związku pomiędzy wład”- jeden sejm w parawan, oha 


od 10— 12 w paidi zdeprecjionowanemu banknotowi,: państwową, a ogółem narodow,m |niający rządy nieodpowiedzialne 

SYLWESTROWA daje konwencjonalną napis- i zna- | jest właściwym celm ustrojów ciał|kliki. Mussolini niezawodnie po 

"7 : ki. Rząd może się sibie opierać na | przedstawicielskich, które bez te-|siada więcej energji, talentu ` ro 

i Ri i; ñ A | parlamencie tylko pd warunkiem | go tracą określony sens i stają się| zumu od wszystkich przywódców 

Ex Sali Filharmonji pa Amerykańskie i francuskie > ten opiera się SCE IEEE e E a skomplikowaną maszy Eeh a BI i om nie p 

MASKARANĘ Sch c3 07 Ax a wej. W przeciwnym razie bezpie-| nerją, nie dającą państwu żadnego | dotał ciężarowi wykolejenia natu 

t Ai kowaniu soch mależności zechcą sw |Ozniej będzie dla niego stać o wła pożytku. Gdyby chodziło o zebra- | ralnego rozwoju dziejowegg, Obs 

Będzie afrakcji moe r die e A nie chce on tylko nawrócić na tar 
Bilety w kasie wientu 4 portjera ) kikiri c = | która może tylko przyśpieszyć je-|ich łatwo znaleźć bez wmbo: w i 

Fiiharmonji. f |go upadek, bez całej kampanji, z niemi zw!”-|piętrzy przed nim trudności i prz 

szkody. J. Mazurski 


porozumieć z Dr. Winawerem, | |isnej sile, niż opierać się o fikcję, |nie rzeczoznawców, rząd mógłby 
ią drogę, lecz i tu cieżar uzurpacj 
boga ZE Na O Z BE RE ER E SOSS, "7 Możnaby przeciw temu przyto-' zanej. Abe podobne zgromadzenie, 


8. Cata Łódź 


zapraszamy na 
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31. XII — GŁOS POLSKI — 1924. 


PRACA i KAPITAŁ: 


Prasa. która tak wiele poświęci= | znozumiął, że przemiany społeczne dży politycznej oraz gospodarczej | 


a miejsca i uwagi grudniowej sesji | 
ady ligi narodów w Rzymie, zała- | 


wiła się w kilku zdaniach pobież- |wiczne przerzucenie się mas, niby nie podzielać ogół społeczeństwa. 
z Ale każdy uszanować ją powinien; 


e] informacji ze zjazdem, który 


tym samym niemal czasie odby-| 


at się w Mediolanie: mówię © 
łoskim kongresie powszechnej 
onfederacji pracy. 


A przecież sam fakt tego kon- 
resu powinien był żywo uderzyć 
pinję wszystkich  demokratycz- 
ych obozów Europy. 


— Jakto? A więc powszechna 
ontederacja pracy żyje i daje zna- 
i życia w królestwie faszyzmu, 
tóry tyle razy składał ją do gro- 
u i bił nad grobem w dzwony po- 
rzebowe? Żyją niezależne organi- 
acje robotnicze w ustroju, który 
dmówił robotnikowi wszelsiego 

samodzielnej organizacji prawa? 


Kongres medjolański okazał. że 
iema instanci tak wysokiej, kitó- 
aby mogła wyrokiem swoim po- 
strzymać bieg historji: naprzekór 
iesłychanie trudnym warunkom 
tnienia w latach ostatnich, kon- 
deracja pracy nietylko utrzyma- 
, ale i wzmogła swe kadry, Pio- 
lada ona w chwili obecnej więcej 
płonków, niż w roku bezpośred- 
o poprzedzającym wojnę. Ta siła 
ebna nie pozbawiona jest szcze 
blniejszej wymowy, świadcząc, 
p cała zbrojna potęga faszyzmu 
owodowała zaledwie pewien za- 
ój w ekspansji syndykatów ro- 
h, ale mie zdołała skru- 
ich podstaw: dawne żywioły, 
iadomione co do interesu swej 
asy, pozostały swej klasowej or- 
knizacji wierne, 
Wprawdzie w latach, jalkie nastą 
iły bezpośrednio po wojnie, licz 
h robotników, zapisanych w kon- 
deracji wioslkiej, dosięgła dwu 
jonów; jednakowoż ta cyfra ol- 
mia mie może dzisiaj iść w ra- 
hubę, jako etap w rzeczywistym 
zwoju organizacji ludu włoskiego. 
wczesny, żywiołowy, a raczej cha 
czny i ślepy napływ proletarja- 
do kadrów walki klasowej był 
razem ogólnego raczej niezado- 
olenia i goryczy, wyniesionej | 


0 
DUDO 


, niż dokumentem dojrzało- 
społecznej robotnika, zdecydo- 
anego własnemi siłami walczyć o 

e stanowisko w ojczyźnie, Histo- 
h tego okresu ma już swoją kartę 
literaturze europejskiej, Był to 
1es kulminacyjny natężenia 
pływów bolszewickich, Obiecana 
emia komunizmu zdawała się tak 


iska, jak najbliższy poranek. Kró- |przynieść ma uspołecznienie środ- tam umiera historja. 
nieograniczonej równości |ków produkcji i oddać pełnię wła- | 


stwo 

dawało się bliskie urzeczywist-; 
enia. Szczególniej bliskie — we 
łoszech. 


socjalistyczna, twórcy i współ- 
acownicy „Critica Sociale“ oraz 
ganizatorzy „Bataglic Sindacali“ 
trzegali przed obosiecznością 
pskiewskich metod przemocy i 
jktatury. Szał powojenny ogarnął 
zatruł umysły. Pożar buntu wybu- 
ający przeciw wszystkim odzie- 
iczonym po przeszłości hierar- 
jom, szerzył się i przerzucał z 
ejsca na miejsce: ta chaotycznośc 
rawiła, że rychło jął trawić i wy- 
erpywać sam siebie. Jakoż wszy- 
ie, odniesione w owym okresie, 
jobycze proletarjatu okazały się 
wnie ulotne, jak refleksy pożaru, 
wnie kruche, jak popiół, Jeszcze 
otocy komunizmu na ziemi wło- 
iej trwali w tumenie szału, gdy| 

nad karkiem ict: zagrzmiał | 
pór odwetu burżuazji. Wtenczas | 
okazało się, jak przeraźliwie o-! 
sieczną była metoda dążenia do 
adzy przez gwalt i dyktaturę. | 


Po mewcząsie socjalizm wioski: 


odbywają się powoli i stopniowo. 
Zbrojny nacisk faszyzmu, błyska 


w ręcę:przedstawicieli pracy. 
Wiary tej 
kurzawy  pędzomej wichrem, 
pod znaków rewolucji pod godła ten nawet, który ją, jako przeciw- 
korporacji faszystowskich, rozwar-|nik, najbezwzględniej zwalcza. 


niczego na to, „że broń przemocy, stawicieli wielkiego 


, : , m . - 
nieraz przez nich głoszona i pod |- włoskiego, senator Conti, przema- 
mowana, jest bronią niebezpieczną, | wiając podczas debaty nad budże- 


i że o wiele od niej pewniejsza jestjfem min. spraw wewnętsznych, 


Nr. 356 


danacja gospodarki samorządowej. 


WARSZAWA. 


|koresp.) — Komitet 


|borczej, to rząd będzie zmuszony 
|rozwiązać obecne 


rady miejskie | państwowej i niezadowolenie 


Rzad przygotowuje nowe wybory do ciał Komunalnych. 


(Tel. od nasz. 
polityczny 
nie podziela i możę |rady ministrów doszedł do wnio- |nym stanem gospodarki samorzą- 
|sku, że o ile izby nie uchwałą w |dów, które nie mogą podołać wło- 
ciągu stycznia nowej ordynacji wy- | żonym na nich zadaniom, wywołu- 


skie warszawska i łódzka, 
Ta decyzja wywołana jest fatal. 


jąc zamęt w gospodarce ogólno- 


sze» 


|prawie we wszystkich miastach z 'rokich mas miejskich, 
ły oczy organizatorom ruchu robot-| Jeden z najpoważniejszych przed | wyjątkiem kresów wschodnich i| Również obecny układ sił w ra- 


przemysłu | zarządzić nowe wybory na zasa- 


|dzie dekretu o samorządzie miej- 
| skim „obowiązującym w byłej Kon- 
i gresówce, 

|  Rozwiązaniu uległyby rady miej 


droga oddziaływania wewnętrzne- oświadczył, że jeśli faszyzm, jego skie w szeregu miast Małopolski, 
|a także prawdopodobnie rady miej | 


go, oparta na sile i promieniowaniu. zdaniem, dał krajowi pomtyślmość 
przekonań. Ci sami przywódcy so-|i pracę, to jednakże nie potrafił 


7 
cjalizmu, którzy nie śmieli otwar- dać spokojności duchowej, a za- 


cie czoła stawić katastroficznej pro tem nie dał społeczeństwu zauła- | 


pagandzie bolszewickiej z przeraże nia do przyszłości. 
niem patrzyłi na skutki, do jakich; 
polityka przemocy prowadzi. Odma mysłowca wielkiego kalibru nabie- 


leźli oni w sobie odwagę przeciw- |ra szczególniejszego znaczenia, gdy y 


stawienia się bolszewizmowi z chwi uprzytomnimy sobie, że podnosi 
lą gdy na rodzimym gruncie wło- |się on pnzeciwko rządowi, który 
skim ujrzeli wcieloną w życie dy- |za najważniejsze postawił sobie za- 
ktaturę zwycięskiego faszyzmu. danie wyłącznie i ostatecznie raz 


Jeżeli tedy na ostatnim kongre- na zawsze przekreślenia walki | 
sie pracy w Mediolanie zwyciężył |kias, tudzież socjalizmu. Zadanie 


ten odłam myśli robotniczej, który 
najdobitniej zarysował swoją po- 


takie podejmując, faszyzm, oczywi- 


CZĘSTOCHOWA, 30 grudnia 
czoraj o godzinie i po południu 
|aresztowani zostali w związku z 
|prowadzonem śledztwem w spra- 
wie afery Zawadzkiego, szeroko 
| znani w zagłębiu kupcy, Jerzy Cho 
lewicki, piastujący godność preze- 
|sa stowarzyszenia kupców, oraz 
stowarzyszenia „Lutnia“ i Bole- 
sław Rylski, prezes miejscowego 


ście, powodował się chęcią wlania | 


‘dach miejskich į magistratach nie 
odpowiada, według opinji rządu 
ustosunkowaniu sił w społeczeń- 
stwie tak, że władze te nie repre- 
zentują woli i interesów miast pol- 
skich. 


Sensacyjne aresztowania w Czę: 
stochowie. 


Ten głos protestu ze strony prze-| Dwaj prezesi zamieszani w aferę Zawadzkiego. 


Sokoła, 

Aresztowania te wywołały w 
mieście olbrzymią sensację, 

Obaj prezesi po przesłuchaniu 
ich przez sędziego śledczego, wy- 
stąpili z prośbą o wypuszczenie 
ich na wolność za kaucją. 

Sędzia śledczy zażądał złożenia 
po 3 tysiące złotych kaucji i obu 
dziś zwolnił. 


stawę walki i odporu przeciw u- 
strojowi sowieckiemu, to znaczną 
w tem część zasługi pizypisać na- 
leży faszyzmowi: na dyktaturze bo 
wiem faszyzmu robotnik włoski po; 
znał i ocenił należycie rozkosze, ja 
kiemi pragnęła go uszczęśliwić dy- 
ktatura sowiecka. Zasługa faszyz- 
mu ma charakter ujemny, a raczej 
sprzeczny z tym, o jakim marzyli fa 
szyści, niemniej wszakże będzie ©- 
na zapisam. w historji. 


najwyższej w społeczeństwo otu- 
chy, zwłaszcza zaś dostarczenia 
otuchy sterom przemysłu i wytwór 
CzZoŚCI. 

A oto dziś, po dwuletriej próbie, 
sam przemysł zwraca się, w osobie 
jednego ze swych najtęższych przy- 
wódców, do rządu z prośbą o za- 
niechanie tej opieki, jaką dotych- 
czas rząd faszystowski służył ka- 
pitalistom: w  przemysłowcach 
imniej tywogi budzi otwarta szcze- 

Lecz jeśli bałwochwałstwo prze-|ra walka klas, niź pozorny spokój, 
mocy runęło w szerokich war |jokupowany terrorem dyktatury. 
stwach ludu roboczego Włoch; je-| Być może, doszli oni równocze- 
sli wpływy komunizmu w stosunku |śnie do przekonania, że walka klas 
liożbowywm przedstawiają się wej będzie kosztowała ich znacznie tą- 
włoskiej konfederacji pracy, jak niej — od dyktatury, mającej wal- 
12 do 100; jeśli poniósł porażkę |ke tę wyłączać, 
program dyktatury, to nie znaczy, Gdyby tak było, mielibyśmy do- 
to przecież, aby w szeregach ludu wód, że faszyzm oddziałał zba- 
pracującego zachwiał się duch wal- wiennie nietylko w kierunku otrzeź 
ki klasowej, pęd dźwigania się ma- wienia 
sy robotniczej w górę ku wyższym zbawcze w dziele 


oddał 


usługi 


formom współżycia cywilizacyjne otrzeźwienia burżuazji: oboje przy- | 


go i wyższym formom uspołecz- wołał on do rzeczywistości; obu 
nienia, Na polu załamania się dyk- stronom wskazał właściwe im a 
tatury w rękach sarnozwańców za- | nieodzowne posterunki walki, i — 
równo czenwonych jak czarnych, na przykładzie własnego bankruc- 


iIBaczność! Emigranci amerykańscy. 


Karta wstępu nie jest przyrzeczeniem wizy. 


pnoletarjatu, ale również | 


WARSZAWA, 30 grudnia. (Pat). 


Wobec częstych wypadków odna- 
wiania wiz amerykańskich osobom! 
posiadającym karty wstępu, wyda-| 


ne przez konsulat Stanów Zjedno- 


| czonych po 1 lipca 1924 roku, a na- 
wet w ostatnich daiach listopada | 
iw pierwszych dniach grudnia ro-| 


ku bieżącego, urząd emośracyjny 
ostrzega emigrantów, aby kart 
wstępu nie uważali za przyrzecze- 
nie wydania wizy i nie czynili przy 


ńotowań do podróży przed otez 
niem amerykańskiej wizy imigra- 
cyjnej w trybie ustalonym przez no 


wą ustawę amerykańską. Przed- 
} Q $ 


wczesne sprzedawanie mienia, ©- 
puszczenie mieszkań i posad, nara- 
ziło wielu emigrantów na bolesny 
zawód i ruinę majątkową. 

W szczególności rolnicy, posia- 
dający karty koloru czerwonego, 
wiedzieć powinni, że o ile nie udo- 
wodnią w sposób niewatpliwy, że 
jadą do Stanów Zjednoczonych w 
celu pracowania na roli, wiza bę- 
dzie fm odmówiona. Jeżeli więc nie 
posiądają wiarogodnych dowodów, 
stwierdzających zamiar pracy na 
roli w Stanach Zjednoczonych, wy- 
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jazd ich do Warszawy jest bezce- 
lowy. 


Zgon Leona Daksta. 


WARSZAWA. (Telef, od nasz. | którego dekoracje teatralne stano 
koresp.) Z Paryża nadeszła wiado- | wią prawdziwą epokę w sztuce 


mość o nagłej śmierci znakomite” j 
artysty-dekoratora Leona Baksta. | 


pesma 
Tajemnice ludożercy śląskiego. 


dekoracyjnej. 


Spoźnione śledztwo policyjne. 


MUENSTERBERG, 30 grudnia. 


nietknięty i niezachwiany pozostał 
ideał i sztandar socjalizmu. W for- 
mule porządku dziennego, jaka od- 


niosła zwycięstwo w Medjolanie, | 


zawarte zostało to słowo niezłom- 
nej wiary proletarjatu, które sta- 
nowi zarazem rękojmie jego siły: 
słowo wiary w przyszłość, która 


SKRZYŃSKIEGO. 
WARSZAWA, (Tel. od nasz. 
koresp.) W dniu wczorajszym min, 
spraw zagranicznych p. Skrzyński 
przyjął posła niemieckiego Rau- 
schera i odbył z nim dłuższą kon- 
ferencję. 


PRZEDSTAWICIEL POLSKI NA 
KONFERENCJĘ FINANSOWĄ. 


WARSZAWA, (Tel. od nasz. ko 
resp.) — Rząd polski zamianował 
delegata przy komisji reparacyj- 
nej Mrozowskiego przedstawicie- 
lem Polski na konferencję mini- 
strów finansów państw  sojuszni- 
czych, która ma się rozpocząć w 


a i my 8 
|Paryżu w pierwszych dniach sty- [Wie zawarcia konwencji kolejowej 


cznia. 


WYPOCZYNEK MARSZAŁKA 
SEJMU. 


WAZAWA., 30 grudnia. (Pat) 


P. marszałek sejmu wyjeżdża w 


[dniu jutrzejszym na dwutygodnio- ministerstwie sprawiedliwości dr. 


wy " 


Siedztwo w sprawie  ludożercy 
Dehnkego stwierdziło dotychczas 
5 morderstw, jednakże należy się 
| spodziewać, że dalsze badania od- 
kryją większą liczbę ofiar. Przy- 
stapiono do wypompowania bagna, 
znajdującego się niedaleko domu 


twa — unaocznił, że niema trybu- 

nau i niema egzekutywy, któraby | 
(je od walki tej wwołniła. 

Alle bo też walka ta, nie wojna, 

lale walka pracy z kapitałem, jest 

tematem naczelnym, jest treścią i $ i j 

dzisiejszej historji. | Dehniiego i znaleziono trochę koś- 

I tam, gdzie ta walka zamiera, | © ludzkich, Dno bagniska jest 1a- 

; ste i zarosłe sitowiem. Oburzenie 

| ludności przeciw policji wzmaga 


J. Przemyski, 


WRANGLA MA RUSZYĆ PRZE- 
CIW BOLSZEWIKOM. 


BELGRAD, (Tel wł. „Głosu Pol 


KRAKÓW, 30 grudnia. (Pat) P. 
mim. Kiedroń przyjął dzisiaj mię-| 4; „0 u iSe R 
; a E, Ea skiego”). — Dowiadujemy się, że 
z Asa prez adj kaka szef, [02 ostatniej konferencji w Belśra- 
|Zakczewskińni posłeńt Marianem | 9zie, w której wzięli udział przed- 
[Dabrowski "ah 5 czele; którzy | stawiciele rządów bułgarskiego i 
|przedstawili mu postulaty stacji |iugosłowiańskiego 
radjotelegraficznej w  Dębnikach, | Z tonstruować — A 
Ponadto pan minister przyj Wrangla tak, aby ją uczynić zno- 
|przedstawicieli izby  rękodzielni. | wu zdolną do walki, 
| czej, oraz przemysłowej zachod | W tym celu zarządzono w Bul- 
niej Małopolski. ' í gar ; Jugosławii rejestrację mobi- 


_ |lizacyjną emigrantów rosjan i ko- 

| DALSZY CIĄG ROKOWAŃ |zaków. 
POLSKO -CZESKICH, W związku z tem prawdopodo- 
WARSZAWA, 30 grudnia. (Pat) | bnie znajdują się pogłoski o możli- 


mia 5 stycznia 1925 r, rozpoczmą | wości wzmocnienia akcji zbrojnej 


jev Ą 
|się w Wamszawie 


rokowania polsko-czeskie w spra-| Mikołaja Mikołajewicza. 
RAMICZ TRACI ZWOLENNI- 
KÓW. , 


WIEDEŃ, 30 grudnia. (PAT). - 
Presse‘ donosi z Bia- 


INOWY SZEF SPRAWIEDLIWO-| 
| ŚCI W, M. GDAŃSKU. | 

GDAŃSK, 30 grudnia. (Pat) Naj 
stamowisko szefa sprawiedliwości! „Neue Freie 


, PE P : : pr 1; 
(m. m. Gdańska wyznaczony został łogrodu, że wiceprezes partji Radi. | 
| 


Iradca ministerjalny w pruskiem|cza Prekavek, bawiący obecnie w 


Criussen. wości Li (Herco$owina) te 


= kz : 
|nie policja przeszukuje 


postanowiono | 


b. armię Sen | Anictwem Jalcabeficza i Horwata. 


| która odłączyła się od partji Radi- 


w dalszym cią$uj antysowieckiej pod dowództwem 


|Białogrodzie, otrzymał z miejsco- | 


się. Prokuratura tłomaczy się, że 
morderca był człowiekiem skrom- 
nym, chodził do kościoła co niedrie 
la, a nawet w dni powszednie. Nie 
miał nigdy zatargów z sąsiadami 
więc nie było żadnego powodu do 
podejrzeń, Te wszystko nie wrły- 
wa uspakajająco na hidność, która 
zarzuca policji niedołęstwo, Obec- 
alcta, reje- 
strując wszystkie wypadki dome- 
| sień o osobach zaginionych. 


| Bałkany przeciwko sowietom. 


Napróżno stara <wac-| HF FONIKA polityki polskKief. zREKONSTRUOWANA ARMIA 
| POSEŁ NIEMIECKI U MINISTRA |MIN, KIEDROK W KRAKOWIE. 


legram, według którego radykali 
usiłowali rozbić zgromadzenie 


|partji Radicza, Doszło do starcia, 


|policja interwenjowała na korzyść 
i radykałów i użyła broni palnej. 3 
| osoby zostały zabite, 7 ciężko ran- 
nych, 


BIAŁOGRÓD, 30 grudnia, — 
(PAT). Grupa stojąca pod przewo- 


| 


|cza, zyskuje coraz więcej zwolen- 
|nfków i liczy obecnie przeszło 200 
| organizacji. Do grupy tej należy 39 
dawnych posłów partji Radicza. 


| JUGOSŁAWIA ZRYWA Z SO. 
WIETAMI, 


| PARYŻ, 20 Grudnia, — Wiado- 
| mość, podana przez „Echo de Pa- 
ris", że rząd jugosłowiański posta- 
| nowił na ostatniem posie dzeniu ra 
dy ministrów zerwać wszeľkie sta- 
sunki handlowe z Rosia. powie” 
dza się. Delesącj misji handlowe 
mają opuścić Bialośród ą 
szych dniach. 


naqbi!-- 


Jednocześnie doroszą lu, że 
i 4 = 
| Canlsow wyjechał do Bukaresztu 


Nr. 356 31.KII — GŁOS POLSKI — 1924, 3 


Faszyzm przed bankructwem 


Skłóceni członkowie rodziny faszystowskiej wzajemnie oskarżają się o mordy. Ross 
wskazuje na Mussoliniego, który zapowiada, że dobrowolnie nie ustawi. 


MUSSOLINI OSKARŻONY.  jły szereg nowych ciężkich oskar- nie i pragni wyciągnąć stąd ko- licyjny. Król ma oddać misję two-! RZYM, 30 grudnia. (Pat) Asenej 


RZYM, 30 grudnia. — Upadek żeń, Prasa domaga się, aby Mus- rzystne wnigki dła swego działa- rzenia gabinetu Tielittiemu, mini- Stephaniego donosi, że rozsie 
Í z s_u s + s 4 toski iymisii kilt mint Â 
Mussoliniego jest uważany za nie- Solini został również pociągnięty nia |strem spraw zagranicznych zosta- Pogłoski o dymisji | KE yć 
8 i | są pozbawione wszelkiej podsta 


unikniony, Wczoraj po zawezwa- do odpowiedzialności za mord na Jak podaji „II Nuove Pagae" mi nie Salandra, ministrem spraw we- 
niu Mussoliniego do króla na długą | Matteottim wraz zZ aresztowanymi nistrowie Śrocchi i de Stefani |wnętrznych Orlando, Giolitti na- 
audjencję, rozeszła się wiadomość, |już sprawcami, próbowali włynąć na Salaudrę, j 
że Mussolini już ustąpił, Rewela-| RZYM, 30 grudnia. (Pat) Wymi jażeby zmieni swą decyzję, która 
4 + a_a [| ; . i b ete EET e e x 
cje o udziale Mussoliniego w zbrod nioni w memorjale Rossi'ego pocto; BOŚ ledo p ra. Salandra jed. 


nieni 

wie Farinacci, Bastianini, Maggi, nak nie dał jẹ cdwiesé od swego 
| zamiaru. 
| 


silne wzburzenie, Nie PTZYpUSZCZA | ako organizatorawie pewnych na- 

no, aby dowody: jego udziału były padów na przeciwników politycz- 

tak kompromitujące. nych, protestują przeciwko tym o-| LIBERALN MINISTROWIE 
ei faszyzmu, Farl-|skarżeniom, zazm czając, że są WYCYFUJĄ SIĘ. 

Nana a. Crationy,  Cźwiadcaa. M oi agoe. RZYM, 30 |rudnia. (Pat) We- 

swoim dziennika, że Mussolini nie NDRA USTAPIŁ dług al pee. krążą- 

SALA API, zych w kołachpolitycznych i pra- 


ustąpi, mimo oskarżeń o współwi- Oskarżeni bed | 63 
e s r F skarzenie będzie nerowane 

nę w sprawach, któremi zajmuje RZYM, 30 grudnia, (Pat) Były | sowych liberahi ministrowie Ca- ) i łącznie tylko przeciwko Corviemt 

się teraz prokuratorja. Farinacoi | m miec, przywódca prawych libe- zatj í Sarocchf postanowili wobec darki narodowej, 

lży Rossiego, byłego szeła biura|_ ,. ; A „l. a Ph e anano doskusieckiwta 

2 £ A „ |rałów, Salandra podał się do dymi | stanowiska zajtego przez Salan- o 3-godzmanych cyskusiaoh w 

Promote w: precon raz mae | ji ze stanowiska  przewodniczą” | grę, podać sięfło dymisji. Pogłos- | dany został następujący  komuni-| 

cego parlamentarnej komisji bud-|ki te jednak nę uzyskały jeszcze j kat: | 

| 


a 


wy, jak to zresztą wynika z popd 
: jłudniowego komunikatu rady min 
tychmiast rozpisałby nowe wybory  strów, która wszystkie decyzie 
a | wziela jednogłośni -. 
URZEDOWO WSZYSTKIEMU 
ZAPRZECZAJĄ I GROŻĄ. NIEWINNIE POSĄDZENI , 
RZYM, 30 grudnia. (Pat) Agen-| PARYŻ, 30 grudmia. (Pat): Jal 
cja Stephaniego donosi, że o godz. | donoszą z Rzymu, wobec ujawnie 
15-tej odbyło się pod przewodnic- | 17 nowych okoliczności podcze 
tdi MSIE Amaronoai, | dochodzenia o zamordowanie de 
A. ZAERNIOLOGO BACZWYCZAME Lutowanego faszyrtowskiego Ca 
I asiedzenie rady ministrów z U- saliniego, ma być zwolnionyc' mi 
działem wszystkich członków ga- bawem 5 osób, pozostających do 
binetu, z wyjątkiem nieobecnego tychczas w więzieniu pod zanz 
w Rzymie ministra kolo “ 


tem uczestniczeia w zbrodni, 
niedysponowanego ministra gospo, 


MUSSOLINI JEST UPARTY. 
nistrów, za ogłoszenie rewelacji o RZYM, 30 grudnia. — Aby prze 
Mussolinim, — Nazywa Rossiego żetowej. W liście, wystosowanym | nficjalnego potfierdzenia, Rada ministrów wykazała jedno | ciwważyć w opiażi oskarżenia prz 
„niecnym zdrajcą i niewdzięczni- w tej sprawie do prezydenta par- myślność w ocenie sytuacji, wytwo,ciw sobi, Mussolini ogłasza d 
NARADY LIBERAŁÓW, rzonej przez czynniki nieodpowie- siaj w „Gazzeta Officiale" projek 


kiem", Powinien był milczeć, sko- lamentu, Salandra motywuje swo- l - 
ro tylk" dwie ad! Mawstdkajsca By ją dymisję stanem zdrowia. Dymi- RZYM, 30 grfinia, — Po audjen dzialne, jakoteż możliwych tego ustawy, obiecujący kooperatywor 
konsekwencji, zwłaszcza w dzie- spożywczym znaczne kredyty © 


p sía ta wywarła duże wrażenie, acz cji Mussoliniegq u króla, odbyła 
kolwiek list Salandry datowany Się wspólna narkla Salandry, Gio- dzinie ekonomicznej i finansowej. rządu, 

REWELACJE ROSSI'EGO, jest 26 b. m., a więc napisany zo-  littiego i Orlandi Jak słychać, uło. Również jednomyślnie rada miri-| Mussolini wygłosił mowę prze 
RZYM, 30 grudnia. — Rewela- stał przed ośłoszeniem słynnego żono wspólny płn postępowania strów powzięła decyzję zastosowa dziennikarzami 
cje, jakie poczynił Rossi o Musso- | memorjału, Mimo to, epo- na wypadek śdpy Mussolini był nia wszelkich koniecznych środ- Palazzo Venezia. Skarżył się y 
linim, nie są jeszcze skończone. —|zycja komentuję wzmiankowaną zmuszony do złęenia władzy, —|ków dla ochrony moralnych i ma- ataki, jakich jast nrzednipi s= 
Pisma opozycyjne zapowiadają ca- dymisję, jako znamienne wydarze- Utworzonoby wdy gabinet koa-  terjalnych interesów kraju. | grozil, że nie ustąpi dobrowołnii 

ZZA, 


u 


faszystowe:s inni 
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Polityka silnej ręki wobec Nigniec. 


Grymas amerykańskiego wierzyciela. — Francja nie ustąpi. —Niemcy nie 
poczuwają się do winy. 

Minister zaznaczył, że paragraf | kolońskiej. Dr. Stęsemann oświad 
ten stwierdza jedynie, iż część opi- | czył, że według ojinji rządu Rze- 


Trójprzymierze dalekiego wschodt 
Japonja, Sowiety i Chiny przeciwko mocarstwo 
wym wpływom na wschodzie, 

LONDYN, 30 grudnia. (Pat). T będzie kontrola polityki Do" 
j 


„Daily Mail" dowiaduje sięz Peki-| kiego Wschodu oraz wyelimino*v: 
nu: Tutejsze poselstwa sądzą, że| nie wpływów obcycli. 


PROWIZORYCZNA NOTA. 


Aż przez pad ambasadorów no- |szne, aby rozdziały długów wojen- | śle z kwestją ewaluacji i że dele-|sko-sowieckich prawdopodobnie „Daily Express" sądzi, że kierune 
ta do rządu niemieckiego została |nych oraz ich spłata były doko- | śacja ana a a tym punk pociągnie za sobą uznanie sowie- | jaki obecnie przybrała polityk 
przedstawiona rządom  sojuszni- |nane w stosunku proporcjonalnym | cie widzeniiprzezjaty CZAS weto] sy przez rząd japoński oraz 2a-| chińsko - sowiecko - jaąvošsła, zi 
czym do zbadania. Możliwe, że po-| do majątku krajów sojuszniczych jed w Londynśj Stopniowa li-| ; : : : EA PRZEDE w 

zy 7 . „że p : |lewidacja okupe cii była głównym, Warcie trójprzymierza japońsko -|graża poważnie interesom m 


czynione zostaną w niej zmiany, 
wobec czego mie zostanie ona za- 
pewne jeszcze jutro wysłana. No- 
tę wyśle albo konferencja ambasa- 
dorów w imieniu rządów państw 


ne zostanie stanowisko aljantó'w 
w sprawie rzetelnego wykonania 
przez traktatu pokojowe- 
go. 


BAROMETR AMERYKANSKI. 

LONDYN, 30 Erpe” Wiek- 
szość prasy aney kiej pisze o 
zagrożeniu planu Davesa i wspo- 
mima o wielkiem  zaniepokojeniu 
wśród tych ster, które podpisał 
pożyczkę niemiecką. 

Tak samo i gi amerykańska 
zaczęła reagować na nadchodzące 
z Paryża wieści. I tak mp. wczoraj 
zaznaczył się dalszy spadek bonów 
framcuskich o 1 i ćwierć punktów, 


Minister nie przyjął tej suggestji : 
niezawodnie nie wysunie jej w 
chwili, gdy problem ten będzie po- 
ruszony. Francja — kończył mini- 
ster — nie zamierza bynajmniej 
wyrzekać się swych długów, a pod 
pis jej będzie wważany zawsze za 
rzecz świętą. 


ODSETKI OD SPŁAT ODSZKO- 
DOWAWCZYCH. 


argumentem, wystwanym przez | sowiecko - chińskiego, którego ce- 
rząd niemiecki w Reichstagu pod-| 

czas dyskusji nad fanem Davesa. 
Jeżeli więc ewakułcja strefy ko- 
lońskiej nie nastąpi raz, to bedzie 
to dowodem bankrctwa polityki 


porozumienia prowidzonej przez| PARYŻ, 30 grudnia. (Pat). Pisma 


obecny rząd Rzeszy,którego poło- tutejsze dowiadują się, że rząd al- | 


żenie stani 


e się wskitek tego kry-, bański otrzymał na krótko przed o- 
tyczne, 


| puszczeniem Tirany 2 miljony li- 
Minister omawiałpastępnie po- rów, które wysłane zostały z 


P ARYŻ, 30 grudnia. PAT). — myślne rezultaty, ktáe wydała po- Włoch na ręce premjera albańskie- 
Omawiając propozycję, wysuniętą | [ityka porozumieniaj utrzymanie , go. 


wczoraj w izuie wan 


przez dep, Bluma w sprawie rewi- | tej polityki. Są nimitpadek partji 
spłat przewrotowych, pokój socjalny i u- 


zji zagadnienia odsetek 
odszkodowawczych, „Matin“ 
sze: Minister Clemente! nie udzie 
lii odpowiedzi Blumowi, 


pi- 


utnych naradach z Churchillem, — 


Havas dowiaduje się, że gabinet | ciwko postanowieniomtraktatu, do a raczej obcych politycznych in- 
ancu e mić an | tyczących rozbrojenią 5 
gielski o przebiegu debaty w izbie | być ujawnione p1 zez komisję, 


francuski zamierza powiado 


ż x pia komisja i Ar 
pragnąc | mogł okonać rzeszkó eń d j łowiański, 
zachować swobodę działania w po- TA iE oekcylik hA so 1 egg Wizyta; 


których zależy od kintynuowania: Oznaczałoby to, że Włochy były 
A aa żyj zaiateresowane w tem, 
aby rząd albański utrzymał się na- 
spokojenie umysłów, bez którego dal i wyszedł zwycięsko w walce 
bntrolna nie z powstańcami — pomimo zaprze- 


„Journal des Debats" stwierdza, 
Co do ciężkich wyłtoczeń prze- że Albanja padła ofiarą polityki, 


jakie miały | OE SEKTY TO OOO 


po- 


cacstw na Dalekim Wschodzie. 


Za Kulisami albańskiego powstania 


Tajny układ włosko-serbski, 


tryg. Cel tej polityki jest wi 
Albanja ma być podzielona st 
nie do jugosłowiańskich i 
potrzeb, 

Wiadomości londyńskie 
| układzie w sprawie podziału A 
banji między Włochami, Jufżash 
wją i Grecją nabierają coraz więc 
cech prawdopodobieństwa 


1 - 
roC ZI 
SZ 


a tajny 


BIAŁOGRÓD, 30 grudnia. (Fa 
Według ostatnich wiadomości < T 
ramy, powstańcy zajeli wczoraj Si 
tari, Cała Albamja została aczys 
czona z wojsk Fannoliego. 

l 


w sprawie powyższej, a to w tym | wiedział dr. Stresemśmn, że rząd było się posiedzenie rady mini- wolę, co; w kwestji rozbrojeni 


celu, aby sprecyzować wobec rzą- | niemiecki nic o nich nie wie i cze- 


du angielski tAk A iee i „I wie i cze 
a bonów niemieckich 6 pół pankta. ld mgielskiego swe poglądy. a je- | ka z tem większą niederpliwością 


ocześnie zmniejszyć swą odpo- 


PARYŻ, 30 grudnia, (Pat), We-| wiedzialność. 


dług doniesień „Chicago Tribune” 


obserwator amerykański w komi-| PROWIZORJUM STYCZNIOWE. | bowiązania o rozbrojenii. 
PARYŻ, 30 grudnia. (Pat) Izba| Następnie minister zgrzeczył, ja 


sji odszkodowań Logan zaprzecza 
doniesieniom, jakoby c HEERO 
stanu miał zwrócić się niego z 
prośbą o zwrócenie uwagi sojusz- 


uchwaliła 510 głosami  przeciwik 
26 prawizorjum 
styczeń raku przyszłgeo 


o|koby komisja kontrola spotkała 
budżetowe  nu|się ze strony władz nifnieckich z 


strów Rzeszy, na którem przedy- 
3 skutowano kwestję z zakresu poli- 
na ogłoszenie sprawożłania komi- tyki zagranicznej, a zwłaszcza spra 
sji Zdaniem rządu  nitmieckiego, wę ewakuacji strefy kolońskiej, 


Niemcy wypełniły skrigulatnie zo- 
SPRAWA EWAKUACJI W 
IZBIE FRANCUSKIEJ. 
PARYŻ, 30 grudnia. — Na wczo 
rajszem posiedzeniu izby poruszo- 
no, podczas dyskusji nad prowizor- 
jum budżetowem na styczeń i luty 


obstrukcja. Komisja bowiem nie o- 
mieszkałaby w tych wypadkach 


Anglja potraliła z rządem nierai4 
ckim dojść — mimo znacznych tr 
dności — do szybkiego porozumie 
nia, w układach z Francją stwarz 
najróżnorodniejsze trudności. 

Na wywody posła Marina odp 
wiadał socjalista Blum, który at 
kował — jak zwykle — b. rzą 
Poincarego. którego czynił odpi 
wiedzialnym za wszelkie niepow 
dzenia francuskiej polityki zagr 


+ iż 'użenie okupacji 
strety kolońskiej zachwiałoby pod- 
stawami planu Davesa, Ambasada 
amerykańska nie otrzymała rów- 
mież jakiejkolwiek instrukcji w tym ga 
sensie. 

MIN. USPAKAJA |4u 
WIERZYCIELI. 


ROKOWANIA FRANCUSKO- 


dlowych, z podsekretarzem Tren- zamkniętą organizację, stojącą po- 
delenburgiem na czele, przybyła | Za życiem politycznem kraju, Stre- 


protestować u rządu nitnieckiego, 

NIEMIECKIE. co jednak nie miało nigły miejsca. 
PARYŻ, 30 grudnia. (Pat) Dele-| Odpowiadając na zarzuty stawiane 
cja niemiecka do rokowań han.| zagranicą, że reichswehg stanowi 


| 


i 


| 
dzisiaj rano o godz. 11. Pierw-|Semann zaznaczył, że tæi charak- 


sze posiedzenie z delegacją fran-| ter reichswehry wynika z przepisu 


PARYŻ, 30 grudnia. (Pat). Cle.|cuską odbędzie się zapewne dziś traktatu wersalskiego, Mmtanawia- 


mentel oświadczył w wywiadzie z| popołudniu 


jącego w Niemczech amje zawo- 


| nicznej. 
ODROCZONA INTERPELACI 
PARYŻ, 30 grudnia. (Pat). Sen 


tor de Jouvenel zgodził się na o 
roczenie interpelacji w spraw 
dziennika „Eclair" do czasu w 
zdrowienia Herriota, 


PARYŻ, 30 grudnia. (Pat). Le 


roku przyszłego, sprawę zbrojeń 
niemieckich i ewakuacji strefy ko- 
lońskiej. 

Poseł Marin domagał się wypo- 
wiedzenia się rządu w sprawie 
zbrojeń niemieckich. Tej sprawie 
parlament francuski musi poświę- 
cić baczną wwagę. Mówca wnost, 
aby rząd Herriota domagał się od 
rady ambasadorów wyraźnego wy 


„New York Heraldem'" że zaniepo 
kojenie, jakie objawiło się w Sta- 
nach Zjednoczonych w związku ze 
sprawą długów francuskich, jest 
następstwem rozmyślnie fałszywej 
interpretacji przez wrogów Fran- 
cji jednego z paragrafów ostatniego | 


komunikatu o sytuacji finansowej | stawił stanowisko rządu niemiec-| Wczoraj wieczorem pod przewo 


Francji. 


STANOWISKO RZĄDU NIEMIEC! 
KIEGO, 
LONDYN, 30 grudnia, (Pat), — 


Minister spraw zaśranicznych Stre 


isemann przyjął dzisiaj dziennika- 


tzy zagranicznych, którym przed-| 


kiego w sprawie ewakuacji strefy nictwem wicekanclerza Jamesa odł Niemcy wykscują ta 44 samą agd 


powiedzenia się w tej sprawie, — 
W dalszym ciągu swoich wywo- 
dów poseł Marin podkreślał nie- 
możliwość ewakuacji streży koloń- 
skiej w chwili obecnej i poruszył 
również sprawę stosunków handlo 
-- wych pomiędzy Francją z Niem- 
a- | cami, 


OWĄ, 

Poruszając kwestję polityki nie- 
mieckiej, minister oświadczył, że 
bezpieczeństwo wewnętrzne Nie- 
miec nie pozwala na redukcję rerch 
swehry. 


BERLIN, 30 grudnia. (Pat). 


cowi demokraci, najliczniejsza ár 
pa w senacie, postanowili jedn 
myślnie na zebraniu, odbyte 
prżed posiedzeniem senatu głos 
wać za bezterminowem  odroc 
niem interpelacji de Jouvenela 
sprawie dochodzenia przeciw 
dziezaikowi „Eclair, 


g 


Ruch wydawniczy. 


„Majster do wszystkiego", 
zewodnik do robót amatorskich w wol 
ich chwilach, wedle Kerna, opracował 
anisław Szydelski, stron 304 dużej 
emki, 44] rycin i 4 tablice barwne, na 
ad | własność B. Kotuli, Cieszyn 1924 
rawa w płótno, cena 8 złotych. 

W literaturze pedagogicznej mało po- 
ydamy książek, któreby spełniały «wa- 
e zadanie dostosowania jch do upodo- 
ń chłopięcego wieku i łączył dwa 
lvbitne zagadnienia: wyrabianie samc- 
jelności i dokształcania bez pomocy 
wego słowa, — Szczególnie trudnym 
st sposób opracowania takich książek, 
okrewnionych z pracami technicznemi. 
pwa, na ten temat pisaną, a na wzo- 
ch angielskich opartą książką i dla 
lodzieży przeznaczoną, jest „Majster 
| wszystkiego”, która drogą na Niem- 
przywędrowała do nas, to też po- 

o dużej dążności do zupełnego Spo!- 
zenia tego dzietka, ma ono jeszcze 
oro nalotu niemieckiego. Bezstronnie 
nak musimy przyznać, że autor do- 
omale wywiązał się z trudnego zada- 
a, dając dobre zarysy opracowanych 

atów, poparte wyczerpuiącywi Sziki- 
mi, rysunkami i obrazkami. 

Duże zasługi może niniejsza książka 
dać przy nauce slójdu, jako uzupełnie- 
wykładu i pobudzenie samodzielności 
znia, każdy bowiem „majsterek* znaj- 
je w niej dla siebie odpowiedni temat 
pracy w domu. Duże zalety tej książ- 
będą nailepszem lei poparciem w roz 
wszechmieniu; nadaje się ona loskn- 
le na podarek świąteczny lub gwiazd- 
wy 
Ruchliwy wydawca uczynił znowu du- 
krok w pięknie zakreślonym progra- 
e swojej technicznej biblioteki dla 
odzieży. 
Inż. W. Łasłński. 


. 52 „Wiadomości Literackich” 
zynosi wywiad z M. J. Wielopotską, 
tykuty o satyrach politycznych na 
lskę i Napoleona braci Schlegiów, o pi 
rzu holenderskim Couperusie, recenzie 
lastyki W. Husarskiego £ z muzyki J. 
aszkiewicza, uwagi Z. Stryjeńskiej p. 
„Szary słowik", dział „Camera obsct- 
* przegląd prasy i notatki, W nume- 

warunki TI konkursu „Wiadomości 
eTackich* na najtrafniejsze odgadnie- 

nazwisk literatów, mających otrzy- 
hć w r. b. trzy nagrody wydawców 
Iskich. 


„Dziennik zarządu m, Łodzi", 
Wyszedł z druku Nr. 53 „Dziennika Za 
hdu m. Łodzi”, który zawiera: art. „In- 
bstycje miejskie miast polskich“; pro- 
6! 37 posiedzenia rady miejskiej; ob- 
eszczenia í okólniki władz komunal- 
ch: kronike miejską, oraz przegląd sa- 
rządowy (z życia miast). 


e O S 
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431. XII — GŁOS POLSKI — 1924. 


Przed dzisiejsza premierą. 
„Kiki“ — komedja Picarda. 


szczą zaś w literaturze francuskiej której brak talk często uskarża się 
i włoskiej zaobserwować możemy złośliwy Boy. 

w okresie powojennym zjawiskaj Produkcja ta, której tak mało 
niezmiernie ciekawe. Literatura ta mamy w polskim 
„Sturm und Drang - periode”, a ro- | nie, Francuzi spragnieni zdrowego 
zwój jej dokonywa się z niebywa-| śmiechu i humoru ujawnili nieby- 
tym rozmachem i pieniącą się mło-| walą wprost płodność w tym kie- 
dością. rumku i dzisiaj komedje oraz farsy 

Minął okres roztkłiwiań i smut- francuskie stanowią część integral- 
ków: życie wali mocno obuchem i; ną, jeżeli nie podstawową repertu- 
nie pozwala poprostu na analizę |arów we wszystkich stolicach Eu- 
tych smutków. | ropy, 

Z piersi dobywa się hymn wspa-| Do takich właśnie nic nie znaczą 
riały, bezbrzeżny i huczący, lak | cych głupstewek, komedji, z któ- 
morze. |rych uśmiać się można, by o mich 

Blaga i bezmyślność, wydęte po- : szybko zapomnieć należy 
twornie — kryją się gdzieś wstydii- | Kiki”, 
wie, a zamiast tego mamy przeja-| Przypadkiem zupełnie wyśw'e- 
wy rzetelnej, tęgiej pracy, która naj tlało „Casino” film, w którym świe 
stawia twórczo: powieściopisarze tnie podchwycony został ów „szał 
dają wielkie cykle — duch epicz- filmowy”, owo dążenie do ujrzenia 
ny czasów Zoli i naturalistycznej | swej osóbki w błysku kinkietów, 
passji Maupassant'a jest wykładni- lub bardziej współcześnie — na 
kiem epoki. srebrnym ekranie, 

A obok tych epików suweren-| Osóbka młoda i pełna tempera- 
nych, twardych pracowników dnia, ! mentu posiada silny pociąć do... 
którzy wykuwają kulturalną przy-| sceny czy też filmu — mniejsza zre 
szłość Francji obok takiego Fabre'a: sztą o to. 

i Pawła Morand'a — pieni się buj-| Ale wszechwładny dyrektor o- 
nie poezja entuzjazmu w utworach | blegany jest i z trudem można się 
sportowca i gimnastyka, piewcy fi-| doń dostać, 

zycznego wysiłku i sprężonych mię, Panna Kiki jest jednak bardzo 
śmi, Henri de Montherlant'a i mło- | rezolutna i ani myśli ustępować. 
dego Jana Cocteau. Wtarónęła więc w zacisze do- 

Młodość i praca, bujna radość ży| mowe dyrektora, który nawet dła 
cia, które nie wlecze się jak żółw,|niej zrywa ze swą dotychczasową 
wolnym kroczkiem naszych praba- | przyjaciółką. 
bek, ale mknie w automobiłu, roz-| Ale mała słodka Kiki sprzykrzy- 
cina powietrze dziobem  pasażer- | ła się wkrótce i chce ją koniecznie 
skiego ptaka” „Aero-Lloydu" i 
dźwięczy w radiotelegraficznej an- 
tenie. 

Jedynym. może rodzajem twór- 
czości we Francji, który mało sto- 
sunkowo wykazuje żywotności — 
są utwory dramatyczne, 

Przyczyn tego obniżenia się po-; 
ziomu jest dość dużo, a pod tym! 
względem dużo możnaby snuć ana | 
logji z naszą rodzimą twórczością 
dramatyczną, która znajduje się w 
stanie wprost okropnym. 


czy hrabiemu. 


tylko sztukę przez duże „S”, 


i samego dyrektora, udaje sen ka- 


je się do mieszkania swego przyja- 
ciela. 

Dużo jest tam perypetji i biega- 
niny, ale wkońcu miłość prawdzi- 
wa prosta, szczera zwycięża, 

Trochę jest to wszystko nieprzy- 

Naturalnie możnaby wyliczyć kil] zwońte, ale naprawdę dziś tak nic 
ka, kilkanaście lub kilkadziesiąt, ie można o nikim wiedzieć nape- 
nawet nazwisk twórców, którzy| wno, że czasem poprosu dziwi się 
dali rzeczy niepospolite. Ogólny je- człowiek: jak? — gdzie? — z kim? 
dnak poziom jest niski i faktu te- | — kiedy? 
go nie można obalić, Zresztą teorja względności jest 

Nie zamarła natomiast, ani też; jeszcze w modzie: przyzwoitość też 
nie opadła ilościowo i jakościowo; jest pojęciem względnem i nie po- 
normalna „produkcja” teatralna | winniśmy się zbytnio unosić 
sztuk i komedji dla codziennego re 


i 


mk. 


repertuarze | 


Teatr i muzyka. 


Teafr popularny. 


Dzik o godzime 8.15 wieczorem 
mjera arcy<wesołej krotochwili w czte 


pre- 


W literaturze współczesnej, zwła pe : b y 
P j pertuaru: owa dobra „robota”, na rech aktach „Oj, mężczyźni mężczyźni” 


Kazimierza Zalewskiego z pp. Bronow- 
ską. Szczepańska, Staniewską, Żerota- 
ską, oraz Bolkowskim, Gałęckim, Góre- 
ckim. Pilarskint, Puchalskim na czele. — 


znajduje się w okresie swego współczesnym nie osłabła 
} ę = spółczesnyn os po WOI Reżyserował J. Pilarski. 


4 po południu „Czar- 
śpiewatni 1 tańcami 
„Oi, mężczyźni, męż- 


Jutro o godzinie 
towska Ława' ze 
Wieczorem o 8.15 
czyźmi'. 

Bilety wcześniej nabywać można od 
godziny 11 rano do 2 po połudmiu w cu- 
kierni W-go Piątkowskiego, Plac Wolno- 
ści, a od 5 po południu do końca przed- 
stawienia w kasie teatru, 


Kwarte” angielski, 


Po kwartecie triesteńskim, oktecie fl 
harmorików wiedeńskich, kwartecie Ro 
sago i kwintecie paryskim, oczekuje m! 
lośników muzyki kameralnej znowu wiel 
ka nczta duchowa, gdyż w miedzielę na 


Nr. 255 


Notatki sportowe. 


DOSKONAŁA PAMIĘĆ KSIĘCIA. 

(9) Na posiedzeniu związku fa- 
brykantów aut i rowerów, pod prze 
wodnictwem „króla“ Harolda 
Bowden, był obecnym książe Wal- 
ji. Wysoko urodzony sportowiec 
angielski zabrał głos pod koniec ze 
brania, a zaczął słowami; „Pano! 
wiel Doskonale sobie przypom:- 
nam mój pierwszy rower, moje 
pierwsze atto" 

Między nam rzecz rozpatrując 
trzeba zauważyć, że takie wspo- 
mmienia nie są bynajmniej dowo- 
dem doskonałej pamięci księcia. 
Gdyż przekroczył on zaledwie trze 
ci krzyżyk życia, więc pamiętać 
może. 


SAM PRZEZ OCEANY. 

(9) W chwili, gdy na półkach 
księgarskich ukazała się historja 
podróży Al'ana Gerbaulta p. t.: 
„Sam przez Atlantyk", bohaterski 
żeglarz znów powędrował na pel- 
ne wody oceanu. Po przebyciu 
1200 kilometrów Gerbault wylądo- 


£ 


i 
j 
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PAS. , s 
koncerfóle popohidnmiowym dnia 4 stycz-| Wat NA Bermudach, gdzie się prze” 


nia w sah ffharmonj, wystąpi sławny 
kwartet angielski (The Catterafl 
tett), o którym prasa europejska wyta- 


ża się z mebywałem iznaniem | ewtuziaz 


mem. Wykonawcami tego znakomitego | P 


kwartetu angielskiego są następujący ar- 


tyści: Arthur Catterall (skrzypce), Johan | 70y to © ; 
Frank S.jdróż puszcza się 


S. Bridge (2-gie skrzypce), 
Park (ałtówka) Johan C. Hack (wiolon 
czeła). W programie kwartety Mozarta, 
„Figara op. 83, oraz Beethovena og, 130. 


| 
Dzisiejszy kongerí syi- 
wesfrowy w filharmonii. 


Dziś o zodztnie 8.15 wieczór w sali fil- 


| 


komitego premiera operetki warszaw 


| skiej Józefa Redo, oraz Nagiei Muzy, w 


taleptyczny i w ten sposób dosta-| wykonaniu najpiękniejszych odałisek Tea 


tru Nowości. Na program złożą słę ostat 
nie aktualności teatrów warszawskich, 
między innemń wesoły sketch, „Prelekcia 
o kobiecie“, naimowszy duet „Szalona 
Re 


Wielki radjo-ranf. 


Pod tą nazwą 3 stycznia 1925 roku o 
godzinię 21 zostanie urządzony w Białej 


sali hotelu Mantenfia, Zachodnta 43, wiel. | 


ki bal, zorganizowany staraniem podofi- 
cerów wojsk łączności O. K. Nr. IV, uroz 
matcony radjo-koncertem, oraz maó- 
stwem innych niespodzianek. 
Niewątpliwie należy się spodziewać, 


| pewien czas 
Quir- | wić żaglowiec przed dalszą podró- 


zatrzyma, aby napra- 


żą via Panama—Pacyfik 

Allan Gerbault przedsięwzia! 
odróż czteroletnią na małym sła- 
teczku „Firecrest'. Dziwny i żela- 
złowiek, który w taką po- 
bez towarzysza 
| bez wiernego psa, lub miłego kota. 


JESZCZE PRĘDZEJ. 

(9) Miguel, doskonały stayer 
francuski za motorem już rozpo. 
jczął wstępne prace przed prób: 
| pobicia rekordu na godzinę za mo- 
lotem, którą chce uskutecznić 27 
Jsrudnia. „Jestem pewien, że mi 


„przekazać " jakiemuś baronowi! harmoni odbędzie się naiweselszy kon- się uda” oźwiadczył w wywiadzie 
, [cert sylwestrowy z udziałem niezrówna- (e g 3 pa BAA baj je 

Dziewczyna jednak, która w mię] nego magika humoru Romnual. Gierasień- 
dzyczasie zdążyła pokochać mie- | skiego, uroczej Dobosz-Markowsktej, zna 


dziennikarzowi francuskiemu, — 
Choć są i trudności, Poza siedze- 
nia przy takiej pracy zabija. 
I ostry, przejmujący chłód jest nie- 
miły przy minimalnej szybkości 
120 kilometrów na godzinę. 

Ile lat pan ma spytał Miguela 
dziennikarz? Czterdzieści, brzmia- 
r odpowiedź. Jednak chcę prę- 
zej! 


y 


że iuteligentna Łódź kcznie przybędzie 
na ten bal. czem poprze szłachetny oe 
| inicjatorów, którzy dochód osiągnięty 
| przeznaczają na L, O. P. P. 

Wejście tyko za zaproszentamń, którć 
imożna otrzymać w kancelarji 4e! komp. 
| szkół. tączn. (ul. Nowo Cegielntana 51). 
| Bilety wcześniej do nabycia w cukier- 
| miach W-nych Pp. Ptątkowskiego 1 Sza- 
i mawsktego. 


m i e a 


ISTAW KANDER. 


ealry w Nowym Jork. 


(Dokończenie). 


Pozatem mają wystawić coś 
eyermansa i coś Hermana Bahra, 
le chwilowo grają jeszcze „Przy- 
bocznego Gwardzistę”*. Wreszc'e 
spół aktorów zapowiada jeszcze 
stawienie własnych produkci 
erackich, rozpoczyna c ten cykl; 
bmedia p. t. „Zwykły małżonek”, 
óra Dana Burneta, oraz ekspres- 
jistycznym dramatem „Subway“, 
óreśo autorem jest Elmer Rice, 
le zręczny Rice wyrzekł si> już 
|ecnie mało korzystnego elksmres- 
jizmu, zespół aktorów gra „chwi- 
o", nie bacząc na nic „Expres- | 
€ Wille”, żart sceniczny równie į 
)chodowy jak i bezsensowny. 


eaen RE 0 W, az M — M 


Wycieczka nad południowe 
morze. 

Teraz należy z kolei wymienić 
tuke „Rain”, którą niebawem 
zymy w Ameryce w insceniza- 
Reinhardta. Rzecz dzieje się na 
spie mórz południowych, gdzie 
dróżni z okrętu zatrzymani są 
zez nieprzewidzianą kwarantan- 
| na przeciąg ośmiu dni, w ulew- 
jm tropikalnym deszczu. Główną 
obą w sztuce jest starzejąca sięj 
bieta lekkich obyczajów. która | 
San-Francisco wędruje do odle- 
jszych kolonii, a obok niej nie-; 
pełnie normalny misjonarz, któ-| 
ją katuje, aby ją nawrócić; wi-; 
ac jednak, że kobieta rozpłomie- | 
a w nim żądze zmysłowe, pod-/ 
yna sobie gardło; wystenuje 
zcze postać chytrego filozof, 


ry wst jednocześnie kupcem ii 


Rose", najgłupsza sztuka w No- 
wym Jorku, która dlatego idzie 
już trzeci rok bez przerwy. Treść 
polega na tem, że Abraham Levy 
żeni się potajemnie z Rosemarie 
Murphy i że ojcu swemu przedsta- 
świa ją jako żydówikę, ona zaś jego 
| przedstawia staremu Murphy jako 
irlandczyka — i stąd powstają 
najróżniejsze zawikłania, które się 
szczęśliwie rozwiązują pod koniec 
sztuki, 

Wszystkie stare kawały żydow- 
skie i irlandzkie (te dwa źródła 
humoru Nowego Jorku) są w tej 
sztuce nagromadzone. 


Moment kulminacyjny w sztuce 
stanowi chwila, gdy rabin Samuel 
i ojciec Whaleu, wygłaszają wspól- 
nie poważną przemowę: Żydzi 


właścicielem zajazdu. Sztuka zy- 
skała niebywałe powodzenie 
główmie dlatego, że ten dramat 
jest napoły komedją i że przez ca- 
ły czas trwania akcji pada deszcz 
ma scenę; ale do powodzenia sztu- 
ki przyczyniła się również w nie- 
małej mierze, świetnie nakreślo- 
ma postać ulicznej dziewczyny, Or- 
dynarnej, lecz uwydatniającej gle- 
bokie walory człowieczeństwa; 
postać ta wspaniale odtworzona 
przez Jeanne Eagels, odbijała swą 
umiejętną pikanterją od zwykłych 
ckliwych bohaterel: teatralnych. 

Sztuce tej, będącej udramatyzo- 
waniem nowelki Manghama, tru- 
dno jednak przyznać większą war- 
tość literacką, pomimo że w pierw 
szych dwuch aktach ujecie jest 
dość silne i głębokie, kończy się 


fałszywym teatralnym  melodra- |S4 wielkim narodem, jakąż potęgę 
matem. ' są twelkim narodem, jakąż potęśę 


stanowiliby razem w świecie, gdy- 
by mogli żyć ze sobą w zgodzie! 
Wedłuś recepty: czosnek z czekn- 
ladą, Temu przysłuchuje się z naj- 
wyższem zajęciem publiczność a- 
merykańska już od trzech lat. 


Wesoła sztuka. 


Sztukę „Rain" dzieli od komediji 
i farsy już tylko jeden mały krab. 
Najlepsze z nich są „The Show 
off” i „Minick". Obydwie są jak- 
gdyby sztukami filmowemi, szere- 
diem obrazów z życia amerykań- 
skiego mieszczaństwa i drobno- 
mieszczaństwa. W . Show off" gra 
wspaniały aktor Bartels, który 
dotychczas był artystą w. variete. 
Świetną kreację stwarza również 
Helena Lavili, jako prawdziwie a- 
merykańska stara teściowa. Sta- 
rego Minicka (farsa ta wykazuje, 


nazywa się Anma Nichols. 
i 
iek jedna odznacza się wielką ory- 
ginalnością, jest to „Little Jessie 
James', pierwsza stu-procentowa 


jazz-operetka: jest tu azz-or 
sira, jazz-melodie, jozz-tańce, jazz- 


Jazz - operetka i variete, 


że nigdy starzy nie potrafią się | tekst, jajzz-$roteskowa mimika, 
zżyć z młodymi) gra Heśgie, na'- | jazz-stył i wystawa. Jest to bar- 
słynniejszy komik  charaktery-| dzo wesołe widowisko, importo- 


wane do Europy, z pewnością zy- 


styczny amerykańskich scen, Obie 
ska duże powodzenie wśród tea 


sztuki podobają się, ale ich powo- 


Pośród amerykańskich opere- bardziej 


podziwiamy piękną wystawę L 
dwika  Kainesa, jeszcze George 
White'a „Seamdał”; paryski rysow- 
nik mód Erte projektuje tam ko 
jstjumy bardzo dowcipne i pomy- 
słowe w swej alktualności, a wspa- 
miata kuwplecistka Thea Lightner 
o prawdzie newjorkskim pyszczku 
śpiewa piosenkę: Somebody loves 
me Iwonder who”, która stała się 
istną zarazą w Ameryce i śpiewa- 
na była podobno przez prezydenta 
Coolidge'a w Białym Domu, po 
niespodziewanie dobrym wyniku 
wyborów. 


Fantastyczne plany i pomysły. 


Sądząc z powyższego sprawo- 
zdania możnaby było przypuścić, 
że dążności artystyczne Ameryk 
są bardzo nikłe. Ale to byłoby nie- 
zupełnie słuszne. Amerykanie z 
dziecinnym zapałem rzucili się 
naprzód w kierunku techniki, i w 
postępie technicznym posunęli się 
tak miesłychanie daleko, że stało 
się to dla nich samych zawadą i 
plagą i że przez to duchowa i ar- 
tystyczna kultura pozornie bez- 


Szczęśliwa autorka tej sztuki| nadziejnie kuleje. 


Ale istnieją jeszcze w Ameryce 
ludzie, którzy niestrudzenie zbie- 
rają dzieła sztuki, najlepsze. _ naj- 
wybrane ze wszystkich 
jakie istnieją na świecie, (Dowo- 
dem tego jest nietylko coraz bar- 
dziej doskonalące się Mełropa! 
łian-Museum, ale również 
niezmiernie interesujące 
dziet sztuki). Istnieją również 
dzie, którzy przeprowadzają 
artystyczne na tak wielką skalę o 
takiej u nas nawet nikt nie marzy. 
Ten kraj np. liczący 110 milionów 


t 
! 
licytav'e 


METET 
ny 


dzenie nie da się porównać z suk-|trzyków  variele, odznacza się mieszkańców, posiada tylko dwie 
cesem, jaki osiągnęła „Abies Irish|obok „Follies“ Ziegłelda, gdzie opery w Nowym Jorku i Chicago 


1; 
iCcZzne | 


u iTe, coprawda, zaficzają się do naj- 


jlepszych w świecie, ale pomimo to 
jest to stan opłalkany, Od trzydzie- 
stu lat mieszka w Ameryce rosja- 
nin Rabimow, były impresarjo i 
dyrektor opery w Bostonie, który 
podejmuje szalone  przedsięwzię- 
"je i chce zorganizować opery we 
wszystkich większych miastach 
Ameryki, W tym celu założył „A- 
merican Institute of Operatie Art" 
Z tych wszystkich projektów 
istnieje narazie tylko skalisty fum- 
dament tej kolonji artystycznej na 
pustkowiu Stany Point przy zato- 
> zaopałrzył je w kostrt- 
imy i dekoracje (talentów nie brak 
w Ameryce), a za pięć, dziesięć 
lub piętnaście lat będzie tyleż o- 
per w Ameryce (wspaniałe hale 
zw, „atdytorja” istnieją fuż w 
„dem większem mieście). 
Rabinow jest tak pewny dobre- 

go rezuliełu swych płanów., że w!o 
iżył w to przedsięwzięcie cały swój 
| majątek. Ta szalona odwaga i ro£= 
| mach, tworzący z niczego Imponu- 


ce Hudson, atelier malarsko-deko 
racyjne i tworząca się scena fa 
wolnem powietrzu. Ale przybędą 
tu wkrótce domy mieszkalne, ate- 
lier kostjumowe, szkoły mtuzycz- 
ne, szkoły śpiewu i szkoły drama- 
tyczne. I w maju ma być wszystko 

gotowe! Amerykański rządowy 0- ` 
bowiązek wszystkich klubów ko- 
biecych popiera Rabinowa, a i pre 
zydent Coolidge dał swoje „pła- 
cef" na to przedsięwzięcie. Rabi- 
now wykształcił łam pięć,  dzie- 
sięć, piętnaście kompletnych „en- 
sembfi* operowych w wielkim re- 


4 
b 
|ka 
| 


liace swa wielkością dzieła są 
| -AT 298% < . - 
|najisłotniejszą cechą Ameryki, f 
lezen, 00 w Amore Palbardziej 


[jest godnem podziwiefa. 


Nr, 350 


Dzisiejsza pogoda. 


(Kamnunikot arnim n tastyin 
tu meteorolodicznego. 

Dalsze polepszenie się stanu pozody: 

"lmurzenie umiarkowane, rano migli- 

j; ha wschodzie kraju lekki mróz, na 

słabe wiatry W 
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chodzie przymrozki 


alne. 


Maskarada sylwestrowa w 
y 
filharmonii. 


Dziś o północy w saM flihannonli od 
będzie się nalwiększa tradycyjna maska 
rada sylwestrowa. pod godłem: „Szal 
na noc", z udziałem znakomitych 
stów: Waler} Dobosz-Markowskiej, Ro 
immałda Gierasieńskiego, Józefa Redo i 
Nagiej Muzy, w wykonaniu zespołu Tea 
tru Nowości. Na dzisiejszej maskaradzie 
ujrzymy zaiste to, czego Łódź jeszcze 
nie widziała, Czeka nas cały szereg %- 
trakcji niebyv'ałych i niespodzianek. — 
Humor szampański perlić się będzie w 
całej pełmi, W programie między innemt 
konkursy ma tańce ł mnajoryginalniejsze 
kostjumy i najświeższa nowość Casna 
de Paris loteria balonowa. To też nie na- 
leży wątpić, że dziś o północy cała Łódź 
spotka się w filharmoniji. A zatem spiesz- 
cie tłummfie ma dzisiejszą maskaradę sy? 
tstrową, aby wśród fanfar dwuch ot 
“estr, wśród zabawy i wesela powitać 
tajemniczego gościa: Nowy Rok 


Sylwester w stowarzyszeniu han- 


ilowców polskich Piotrkowska 108] 


Dziś 31 b. m. o godzinie il wieczorem 
wszyscy członkowie stowarzyszenia han 
dlowców polskich i wprowadzeni przez 
nich goście zbłerają się w salach stowa- 


rzyszemia, by przy dźwiękach doboro- | 


wego zespołu muzycznego skończyć raz 
ua zawsze ze starym rokiem I w swem 
gronie powitać Rok Nowy. 


Podatek sywesirowy. 


Wobec wzmianek w niektórych pi-|atrów — za wyjątkiem warszaiw=| prof. Wincentego Drabika, według 
i aczkolwiek w miesią uj 
żącym magistrat zamierzał pobierać spe- | grudniu jeszcze nieco spadła, niej wałaby przeszło 6.000 złp., t. j. wię 


smach miejscowych. jakoby w roku bic- 


clalnie wysoki podatek sylwestrowy, — 
wydział podatkowy magistratu komuni- 
kuje, fż w roku bieżącym pobór special- 


nego podatku syiwestrowego został za- |Sażenie teatru miejskiego w Łodzi. |naście sztuk. 


nieqhany. 


Pobierany będzie tylko podatek zwy- 
kły, wedlug norm, określonych statutem 
0 podatku od zabaw i widowisk 


Sklepy miejskie w dniu 
nzistęiszym. 


Przypominamy, że w dniu dzisiejszym 
sklepy miejskie z powodu dokonywania 
rocznego remontu, otwarte będą tyłka 
do godziny 3 po południu. 


Czarna diva kabaretowa. 


Najlepsze produkcje kabareto- 
we dają murzyni w swej czarnej 
„Revue'* nazwanej „Dixie to 
Broadway“ (Kraj Dixie są to daw- 
niejsze stany murzyńskie, położo: 
ne na południu od linji Dixona). 
Coprawda dekoracje są tanie, a 
muzyka nie odznacza się niczem 
szczególnem, ale występują tu ba- 
jeczni komicy, jak Harrington i 
Brooks, nieporównani tancerze, ja 
kich nigdzie indziej zobaczyć nie 
można (Nit, Jones i Keen) i jedy- 
ne w swoim rodzaju sprośne sub- 
retki (Cora, Green). 


Ale przedewszystkiem króluje 
tu słynna ówiazda kabaretowa 
niebywała Florence Mills. Ta cze- 
koladowo-bronzowa diva. zachwy 
ca przepyszną linją ramion i nóż, 
olśniewa miękkim łukiem bioder jį 
doskonałą pięknością kształtu sto« 
py i dłoni. (Oczywiście włosy iej 
są gładkie, — wszystkie one już 
mają śładkie włosy. od czasu wy- 
nalezienia cudotwórczego płynu 
prostuijąceśo murzyński kręcony 
włos (wynalazca zrobił podobno 
majątek na tym płynie). Produkcje 
Florence Mills, jej taniec, parodja 
1 groteska — są skończoną do- 
skomałością, nie dającym się opi- 
sąć artyzmem, który jest połącze- 
niem wrodzoneśo rytmu, kultywo- 
wanej gracji, pierwotnego. wdzię= 
ku natury i wyrafinowanie cywi- 
lizowanej zwierzęcości, Jedna jest 


Lmartwienie p. 


stawią ani 
tai 


acji katastrofalnej, która doprowa 
dzić może w niezadługim czasie do 
zamknięcia go. 

Dyrekcja teatru zwróciła się do 
rady miejskiej z memorjałem, w 
którym zanalizowany został ob- 
|szernie ten stan rzeczy i środki, 
;kióre zapobiec mogą katastrofie. 

Ponieważ sprawa 
szłości kulturalnej doniosłe posia- 
da znaczenie, uważaliśmy za sto- 
sowne z treścią jego: zapoznać 
szersze stery społeczeństwa i zwró 
cić uwagę na niebezpieczeństwo. 
grożące teatrowi i życiiu antystycz- 
memu miasta. 

W ciągu trzech, miesięcy zam- 
knięte zostały teatry: w Kielcach, 
Płocku i Grudziądzu, 

„Na stan taki — wywodzi me- 
monjał złożyły się: bądź to jak 
w jedmych teatrach — zbyt mała 
frekwencja publiczności mimo, iż 
ceny miejsc zostały zmiżone; bądź 
to — jak w większości teatrów 
miejskich — choroba budżetu, wy 
wołania zwiększaniem się wydat- 
ków w związku z dmożyzmą przy 
izmmiejszaniu ceny miejsc wobec 
równocześnie nazbyt małej pomo- 
icy ze strony gmin, bądź to — jak 
w reszcie pozostałych teatrów i 
mala frekwencja i choroba bud- 
żetu. 

Teatr mieiski w Łodzi nie stano- 
wi wyjątku z ogólnie opłalkanego 
stanu scen polskich ponadto kry- 
ze jego posiada pewne indywidu- 

oechy. Frekwencja niższa 
wprawdzie od analogicznych mie- 
siący roku popnzedniego jest jed- 
nak wyższa od szeregu innych te- 


1 
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i 


Í 


i 


skich 


tu głównie mależy szukać istoty 
kryzysu. 


Faktem jest natomiast, że upo- 


jest ze strony gminy do tego top- 


mia niedostateczne, że niema w Poli 
|miejskiego w Łodzi: 


sce teahni miejskiego, któryby do- 
zmawał tak stosunkowo małego 
materjalnefo poparcia ze strony 


dług statystycznych obliczeń, ma- 


gistratu ekspensa na teatr w stt- 
mie wydatków ogólnych  zmniej- 
szyły się pięciokrotnie w sezonie 
1923-24 r, w stosuniku do sezonu 
poprzedmieśo. Sezon zaś obecny 
mie stoi wyżej pod tym względem 
od ubiegłego. 


Tymczasem sezon ubieśty obar- 


a a Ė 


czył teatr w rezultacie długami, 
przekraczającymi sumę 33.000 złp. | 
przyczem za ostatmie 4-letnie mie- | stety, faktem jest to, że publicz- | 
siące dyr. Wroczyński nie otnzy=| 


mał gaży natomiast musiał jeszcze 
włożyć w imprezę własność 5.000 
złp. zebrane z zarobków literac- 
kich 

Po podpisaniu nowej umowy ©- 


Jak magistrat nie pomoże, to komornicy nie zo- 


Teatr miejski w Łodzi, talk jak 
zresztą wszystkie prawie teatry| 
całej Polski — znalazł się w sytu- 


ta dla przy-| 


gminy jak teatr łódzki. Zresztą we: 
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Wroczyńskiego. 


Gałąanka 


chłonąć przez'cały rok 60.000 złp." | 

Wywotdy te należy uznać za stu- 
szne, zwłaszaza zaś silny nacisz, 
|naszem zdaniem trzeba położyć na 
|fakt pobierania przez magistrat po 
|datku teatralneóo, o którego znie- 
sienie przez cały czas istnienia e- 
go teatru walczymy. : 

Nie można też pominąć milcze- 
niem i tego, że budżet teatru sta- 
nowi 0,4 proc, ogólnego budżetu 
miasta, a w ciągu 2-ch lat wyda*ki 
|miasta na teatr zmniejszyły 
|10-krotnie, 

Wspomnieć też trzeba, że cały 
iszeres miast nie płaci podatku, a 
|w roku ubiestym teatr łódzki pła- 
cit, jeden jedyny w całej Polsce— 
inafwyższy podatek: 20 nroc. 

Pomimo to jednak teatr pracuje 
b. intensywnie — stwierdza dalej 
memorjał — i wystawia co tydzień 
premierę, zawsze poprawnie gra- 
|ną — czasem nawet bardzo do- 


brze — i zawsze estetycznie wy- 
stawioną — czasem nawet wpnost 


pieknie. 

Poziom tego „œ się daje jest 
wysoki i amtystyczny. Inna rzecz, 
że owo „co'” nie zwwsze odporwia- 
da powadze repertuaru, jaki powi- 
nien panować na pierwszej scenie 
¡miasta tak wielkiego jak Łódź. — 
'Ten atoli brak organicznie wypły- 
iwa z ubóstwa śradków sceny ń 
|zbyt małej pomocyj jaką udziela 
śmina. Skazamy prawie wyłącznie 
ina własne sity (wydatki listopada 
wynosiły 57.000 złp. a pomoc mia- 
sta — 5.000 złp, zatem 9 proc. 
ogólnego budżetu) zmuszony jest 
jliczyć się z „kasowością” każdej 
lsztuki, którą wystawić zamierza. 

Inscenizacja „Lilli Wenedy* — 
Słowackiego projektowana przez 


najskromniejszych obliczeń koszto 


|cef, niż dotąd ogółem wydano w 
[ciągu trzech miesięcy: na dekora- 
|cje i kostiumy, wystawiwszy jede- 


Miała gmina do wyboru dwie 
drogi mozwiązamia sprawy teatm 
albo oddać 
teatr dzierżawcy i zbyć się kłopo- 
tu (notabene — tanim kosztem), 
lecz w konsekwencji nie winić kie- 
rownmika, jeżeli musi lawirować me- 
pertuarem pod banderą kasowości 
'— lub też uświadomiwszy sobiej 
powage placówki teatralnej w Ło-| 
dzi pnowadzić miejską scenę, jako 
własną agende kulturalna. Dbatąc 


¡jedynie o wysoki posiom ma tle! 


| wielkiego revertuaru i nie ogląda- 
hac się — jak to czynią gminy in- 
[nych miast. 

i 


uczęszcza na sztuki repertuaru pol 
skiego 


. 
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iłoby zwrócić. 


woli przedewszystkiem sztuki au- 


nych" i faktu tego w żadnym wy-|pujące dane o ruchu naturalnym | 


trzymał on od magistratu 16 000|torów zagranicznych „renomowa- 

zip. na poczet przyszłego sulbsy- 

dium. padku nie da się zaprzeczyć, 
Umowa na prowadzenie teatru| Dyrekcja teatru w końcowych 

w bieżącym sezonie jest bardzo 


ciężka, znacznie od poprzedniej 


cięższa, w miarę zaś wzrastające- 
go. kryzysu, rychło zepchnać może 
dalszego 


teatr do niemożliwości 
trwamia. Łódź wydatkuje na teatr 
5,000 złp; na czynsz, światło, opał 
oraz 3.000 złp, — od listopada 
3.500 zło. — na subsydjum. Osó- 
łem 8.500 złp. 

Jeżeli przytem wziąć pod rachu 
bę że z wydatków tych co miesiąc 
średnio zwraca sobie z kasy teatru 
3.500 złp. w formie podatku tea- 
tralnego, ogólny tedy koszt sceny 
dla $miny wynosi około 5.000 zło, 
miesięcznie, Zestawiatąc to z wy- 
datlkami innych gmin nie tykając 
juź Warszawy. gdzie przez ubiesty 
sezon gmina łożyła setki tysięcy 
złotych miesięcznie na teatry miej 
skie, Widzimy, że Łódź została 
wtyle. 

Lwów wyasyśnowe! w okecnym 


miliona złotych wy 


tą.) 
pół 
uramatyczny 120 


Poznań 
czem na fear 


——— | e 


tylko taka biała diva w Europiejtys. złp. 


i jedna czarna Florence Mills w 
Ameryce. 


Podkreślić przylem 


+ 
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sezonie dorainie 220.009 złp.. zaś | 


ależy, że| (ów 


wywodach memorjału twierdzi, że| nych; lipiec — 1.090, sierpień — | dnych (na 
1.076, wrzesień — 972; w liczbach j 


w tych warunkach pomoc śminy 
pójść winna w dwuch kierunkach! 


się bedą od swych gmin wszystkie| 


a) wydobycia teatru z matni do- 
tychczasowych długów przez anu- 
sydłum (19.000 złp. 10.000 złp.) 
oraz wstrzymania się do końca se- 

bieżącego 
datku teatralnego, jak to zresztą 
ma miejsce w szeregu teatrów 
teatry w Polsce; 

b) przez doraźne powiększenie 


EE zaległego zeszłonocznego 
podatku i reszty a conta na sub- 
zonu z pobieraniem po- 
miejskich i cześo zresztą domagać 
subsydłum przynajmniej do wyso- 
kości 10.000 złp, miiesięczmie oraz 


przez sporadyczne umożliwienie 
inscenizacji sztuk wielkiego reper- 


tuaru drogą ekwipowania teatru 
mielskieśo w odpowiednie dekona- 
cje i kostjumy, 

Taka jedynie i w takim rozmie- 
rze pomoc pozwoli teatrowi być 
| placówką artystyczną godną Łodzi 
Natomiast niezaspokojenie jed- 
bodaj z powyższych postie- 


lub załatwnenie 


nero 


Smutnym, ale prawdziwym nie-|; Jei, 


zarzuty w tym względzie, | 
w innym zupełnie kierunku należa | 
Publiczność łódzi:a | 


-na a e 


1924. 


Okupacja magistratu 


PIREZ 


przez bezrobotnych. 


Zaległle zapomogi i podwyżki. 


W dniu wczorajszym o godz. 12 
min. 30 w południe zgrupowało się 
przed magistratem około 1000 bez- 
robotnych, którzy obsadzili wszy- 
stkie wyjścia magistratu domagając 
się rozmowy z prezydentem Cynar 
skim i wiceprezyd, Groszkowskim 
w sprawie 13 maty zapomóg, nie 
wypłaconej wszystkim robotnikom 
do dnia wczorajszego 


Delegacja domagała się ponadto 
zastosowania do zapomóśg 10 proc. 
podwyżki, przyznanej przez arbi- 
traż robotnikom przemysłu włók- 


nistego. 

W tym samym czasie zjawili się 
w gmachu magistratu sezonowi ro- 
botnicy, żądając wypłat za urlopy 
oraz domagając się zwrócenia się 
do władz centralnych w sprawie 
rozciąśnięcia ustawy o zapomo- 
gach na robotników sezononwych. 


Przedstawiciele magistratu przy- 
rzekli bezrobotnym, iż w dniu dzi- 
siejszym zapomogi będą w zupeł- 
ności wypłacone, a co do 10 proc 
podwyżki zapomóg — c niosą się 
do Warszawy. 


Zyczenia noworoczne u wojewody. 


P. wojewoda łódzki dr, Garapich |du jutro dnia 1 stycznia 1925 ro- 


przyjmować będzie życzenia no- 
woroczne, jako reprezentant rzą- 


Romorne w I 


(p) Po dniu 1 stycznia 1925 roku 
zaczną właściciele-domów i admini 
stratorzy ściągać od lokatorów ko- 
morne za pierwszy kwartał 1925 r. 

Dla poinformowania zaimtereso- 
wanych i ostrzeżenia przed ewen- 
tualnemi usitowianiami nadużyć za 
znaczamy, iż poczynając od 1 sty- 
cznia 1925 r. podwyżki kwartalne 
komornego wynosić będą 6 pro- 
cent. 

Za mieszkanie jednopokojowe 
płacić się ma w I kwartale 19 proc. 


V! doroczny zjazd de! 


ku od godziny 11 do 1 w gmachu 
| województwa. 


Rwartale 1924, 


przedwojennego komornego (za ka 
żde 10 ruhli, płacone przed 1 lipca 
1914 r. miesięcznie wypada 5.05 
złotych). 

Za mieszkamia 2 i 3 pokojowe 
płacić się ma 24 proc. przedwojen- 
nego czynszu, za większe mieszka- 
nia 29 proc. Za mieszkania złożo« 
ne najmniej z 7 pokojów — 34 pro- 
cent. 

W tym tylko zakresie może być 
komorne podwyższame, © ile już ©- 
becnie nie płaci się więcej. 


egatów związku zaw. 


nauczycielstwa polskich szkół średnich. 


Dnia 4 i 5 stycznia 1925 roku o- 
bradować będą w Warszawie de- 


legaci oddziałów związku zawodo-; 


wego  natczycielstwa polskich 
szkół średnich z terenu całej Rze- 
czypospolitej, Na porządku dzien- 
nym obrad jest między innemi re- 


ferat pana senatora Kopcińskiego: ` 
„Stan spraw szkolnych na terenie. 


rządu i sejmu”, pozatłems prawy, 
rządu i sejmu", pozatem sprawy, 
zacją gimnazjów związkowych: 
sprawy nauczycieli szkół państwo- 


| wych i prywatnych i szereg spraw 
|organizacyjnych. Otwarcie zjazdu 
f nastąpi dnia 4 stycznia o godz. 10 
rano w sali towarzystwa hygienicz- 
nego — Karola 31. 

Do udziału w zjeździe w chatal 
terze gości zaproszeni są przedsta- 
wiciele władz organizacji nauczy= 
cielskich i zawodowych, prasy, fa- 
koteż członkowie związku zawodo- 
wego  natucżyciełstwa polskich 
szkół średnich. 


i 
1 


Nowy gmach szkolny w dzielnicy północnej. 


Dzisiaj o godz. 11 rano przy ulicy 
Wspólnej nr. 3-5 odbędzie się u- 
roczystość założenia i poświęceni:. 
kamienia węgielnego pod budynek 
miejskiej szkoły powszechnej. — 
Plan tego nowego gmachu szkolne- 
fo opracowany przez imż. arch 
Wiesława Lisowskiego przewiduje 
13 sal wykładowych, salę *'nna- 
styczną oraz szereg innych nie- 
zbednych ubikacji, 

Aktu poświęcenia obiecał doko- 
naé J, E, ks. biskup W. Tymieniec- 


W zniesienie gmachu szkolnego 


CA EAA le Tot 1 > k a z 
ność łódzika, polska zwłaszcza, nie przy ulicy Wspólnej w najbardziej 


Ruch naiuralny 


Ostatni zeszyt kwartalny „Mie- 
sięcznika Statystycznego" (lipiec 
—wrzesień 1924 r.) zawiera nastę- 


w Łodzi, 


Urodzenia w liczbach absolut- 


względnych (na 1.000 mieszkań- 
jców): lipiec — 25,2, sierpień — 
124,9, wrzesień — 22,4, 

Skony w liczbach absolutnych: 
į lipiec — 795. sierpień — 617, wrze 
sień — 603; w liczbach wzg!ę- 


mka, ap 


upośledzonej pod względem budyn- 
ków wogóle, a tembardziej lokali 
szkolnych dzielnicy północnej na- 
szego miasta, gdzie jednak znajdu- 
je się przeszło 20.000 dziatwy szkoł 
nej, przyczyni się w znacznej mie- 
rze do poprawy warunków hygie- 
nicznych oraz zwolni sporo obec- 
nych lokali szkolnych, mieszczą- 
cych się w domach prywatnych. 
Prowadzenie budowy tego gma- 
chu projektowane jest z takiem wr 
rachowaniem, aby gmach jeszcze 
w roku szkolnym 1925-26 mógł być 
oddany do użytku szkolnego. 


w M kwartale. 


[dnych (na 1000 mieszkańców]: fis 
piec — 18.4, sierpień — 14,3, wrze- 
sień — 13,9. 

Małżeństwa w liczbach abso- 
tnych: lipiec — 316, sienpień 313, 
wrzesień — 401; w liczbach wzgle 
1.000 mieszkańców): 
lipiec — 7,3, sierpień — 7,2, wrze- 
f siey — 9,2. 

W końcu lipca r. b. Łódź liczyła 
1517.768 mieszkańców, w : końcw 
sierpnia — 518.672, w końcu wrze 
|śnia — 521376. 


| 


j 


Napad: rabunkowy na schodach. 


Okazuje sią, że na ciemnych 

|  Onegśdaj wieczorem w domu przy 
ulicy Zawadzkiej 23 dokonano 
śmiałeśo napadu rabunkowego we- 
dług najnowszej metody. Ofiarą na- 
padu padła Klara Wolfson. Napast- 
nik ukrył się w nieoświetlonej klat 
ce schodowej najwidoczniej z po- 
stanowieniem obrabowamia pierw- 
szej idącej po schodach osohv. Tą 
pierwszą osobą była p. Klara Wil- 
som, której napastnik wyrwał to- 
rębkę z pieniędzmi i najspokojnie” 
zbiegł na dół i na ulicę, ruchliwą 


|. 1 Z Z A a 


przejęcie teatm pod bezpośrednią 


półowicznej |sospodarkę śminy, a śdyby osoba | mi 


schodach najłatwiej rabować. 


|w porze wieczornej. 

Ponieważ należy się obawiać, że 
|podobne wypadki zaczną się częś 
ciej powtarzać, gdyż klatki scho- 
! dowe nieoświetlone nawet w do: 
(mach położonych przy najbardzie 
ruchliwych ulicach, są rzeczywiś 
cie najlepszem miejscem dla dokn: 
nywania napadów, należałoby so 
bie życzyć, by władze policyjne ze 
chciały zająć się sprawą przymit 
soweśo oświetlania klatek schodo- 
wych we wszystkich domach. 
członików magistratu łódzkiego 
ała się przyczymć do zapobie 


j] 


teatr w Poznaniu idzie jak na obec|położy w bardzo krótkim czasteljego jako artystycznego kierow rmi- | etia katastrotie i upadku teatru 


ne czasy „dobrze, niemniej prze-| kres finansowym i fizycznym mo-|ka miała utrudniać tę zmiłanę — 
4 d d = = 


Gustaw Kander, jito gmina przewiduje powyższy de-| żliwościom prowadzenia teatru ¡gotów jest usunąć się zupełnie, 


ficyt. Łódzki zaś teatr miejski w| Dyr, Wroczyński zaznacza wkońj Nie sądzimy, by gospodarka gmi- 
tychczasawej proporcji może polcu, że zgadza się bezwzględnie waj ny, i 5 


zwłasacza maé 


Zwiększenie subsydjum jest ko 
niecznym warunkiem normalne 


'pracy i swobodnego rozwoju. 


437 
os 
sA 


T ZARY TOR RA S ENS 


Zarząd Łódzkiego Towarzystwa 


Pielęgnowania Chorych 


„ByKur Cholim” i Komitet „Uzdrowiska“ 
podają do wiadomości, że w miesiącu styczniu 1925 r. odprawione 


będą nabożeństwa śałobne w synagodze przy Placu Wolności Nr. 


10, na 


które krewnych i przyjaciół nieboszczyków zapraszają, a mianowicie: 


dn, í o godz. 12 1 pół po poł, za 
16 rano » 

12 w poł. 

12 | pół po poł. 

1 po poł. 

12 1 
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I: 


b. p. Wilhelma Glazera 

„ „ Daniela Dobranteokiego 

w » Natana Czamańskiego 

w » Rysia Kopla 

» „ Marknsa Oderberga 

» „ Gustawy Sezasłowej 

„» „ Rosaljt GCukierowej 

Marji z Fuksów Rozenblatowej 
Rebeki Krawoowowej 


po 
» „ Eliasza Pańskiego 
» » Zofji s Kurlandów Rozenbłatowej 


Beli Gelbartówny 
Ludwika Domsnowicza 
Luli Sanbermanówny 
Feli Sledziankówny 
Karola Weile 
Salomona Szyks 
Dawida Friedensona 
„ Markusa Waylanda 

„ Michała Karo 

„ Mojżesza Kahna 

„ Rozalji Rozenblatowej 
„ Felioji Rozentalowej 


» „ Salomel Guttman 

» „ Teefili Nenteldowej 
e » Lmojana Kona 

» „ Louisa Abramowicza 


Ładny Malowaniec. 


(p) Dnia 22 sierpnia b. r. udał 
się do parku Staszica żony dwu 
policjantów. Przy zbiegu ulic Skwe 
rowej i Narutowicza przystąpił do 
pań, idący już dłuższy czas za nie- 
mi, jakiś podejrzany osobnik. 

W pewnym momencie osobnik 
ów począł czynić jednej z pań cał- 
kiem j znaczne propozycje, wy 
krzykując przytem zbyt głośno. — 
Na zwróconą sobie uwagę, by za 
chowywał się po europejsku, osob- 
nik ów obrzucił obie panie gradem 
obeiżywych wyrazów, a po usły- 
szeniu groźby, iż każą go przyare- 
sztować, popełnił niezwykle ordy- 
narny czyn, za co też został przy- 
aresztowany. 

W komisarjacie policji okazało 
się, iż o „sympatycznym” ty- 
pem jest Franciszek Malowaniec, 
znany policji awanturnik, 

Na sądzie oskarżony do winy nie 
przyznaje się, tłomacząc się, iż był 
wówczas kompletnie pijany i ni- 
czego nie pamięta. 

Sędzia VII okręgu skazał Malo- 
wafńca na miesiąc więzienia, 

W pięc minut potem znałazła się 
na wokandzie druga sprawa Malo- 
wańca. Otóż dnia 30 sierpnia przy- 
jechała Rozalja Kasprowicz do swe 
go męża. 


Po drodze do domu usiadła na 
chwilę na kamieniu celem pożywie 
nia się. > 

W tej właśnie chwili podszedł do 


niej pan Malowaniec i oświadczyw ' 


szy, iż pole jest jego i za odpoczy- 
i i się płacić podatek — 


wanie musi 
pobił dotkirwie ją po twarzy. 

Do czynu tego Małowaniec przy- 
znał się, broniąc się tem, iż kobie- 
ta ta pierwsza go uderzyła. 

Za drugi ten czyn bohaterski sę- 
dzia skazał Malowańca na 2 mie- 
siące więzienia. 

„Onże” Malowaniec ledwo wy- 
słuchał treść drugiego wyroku już 
za trzecią sprawkę odpowiadał, — 
Malowaniec będąc w towarzystwie 
swej „narzeczonej” oburzył się na 
widok dwuch pijanych, zbyt blisko 
jego osoby się znajdujących i wy- 
ciągnąwszy majcher. ił jed- 
nego z nich talk silnie, iż p 
musiało odwieźć rannego 
tala. 

Ponieważ nie było świadka, któ- 
ryby naocznie stwierdził, iż z cał-- 
go towarzystwa właśnie Małowa- 
niec poranił towarzysza zabawy — 
p A tego zarzutu Malowańca u- 


towie 
szpi- 


Wyroki w sądzie dla lichwiarzy. 


(jj W dniu wczorajszym sąd do 
walki z lichwą pod przewodnic- 
twem sędziego Roszkowskiego roz- 
patrywał cały szereg spraw osób 
oskarżonych o pobieranie nadmier 
nych cen za artykuły pierwszej po- 
trzeby, 

Pomiędzy innemi skazano Stani- 
sławę Gierłowską (Rzgowska 63) 
na 22 złote grzywny za sprzeda- 


wanie papierosów „Grand Prix“ po ja Wiśniewska (Zakątna 17) i Sta-į 


1 złoty za paczkę, 


Za pobieranie nadmiernych cen 
za kartofle zostań skazani Marja 
Młynarska (Przejazd 84) na 55 zło- 
| tych grzywny, Hersz Sztajer (Brze- 
zińska 45) na 77 złotych, Juljusz 
Gruszka (Rzgowska 65) na 55 zło- 
i tych i Irena Drożyńska (Zakątna 
*"66) na 110 złotych. 

Za sprzedawanie jaj po nadmier- 
nych cenach zostali skazani Cecy|- 


131. XII — GŁOS POLSKI — 1924, 


Ai 


ąbrowski 


Naczelny Kierownik Inspektoratu Bankowego Ministerstwa Skarbu w Warszawie, 
Publicysta i Dziennikarz, 

B. Prezes Syndykatu Dziennikarzy Polskich w Łodzi, 

zmarł po krótkich cierpieniach w Warszawie, w niedzielę, dnia 28 grudnia, przeżywszy lat 34, 


: „Zmarły gorąco oddawał się pracy na polu narodowem i społecznem, jako publicysta i działacz, a Jego nieposzlakowany charakter, zalety serca 
i umysłu jednały Mu szacunek i przywiązanie wszystkich, z którymi współpracował, 


Cześc Jego pamięci! 
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SYNDYKATU DZIENNIKARZY POLSKICH w ŁODZI. 
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POD REDAKCJĄ D. DANIUSZEWSKIEGO. 


ZADANIE Ne 10. 


Białe: Kd5; Wf2; Gfl; Pd2, e2, 
h4, h5 (6). 

Czarne: Ki5; Pe3, f4, f6, g4(5) 

Mat w 2-ch posunięciach. 

Poniżej podajemy 2 partje z 
bieżących turniejów łódzkiego to- 
warzystwa zwolenników gry sza- 
chowej: 


PARTJA Ne 21. 
Gambit Damy. 
Łódź, 20. XII. r. b. Turniej |. ka- 
tegorji. 
Białe: p. Appel. 
Czarne: p. Szestakowski. 


1. Sg1—83 d7—d5 

2: cż—c4 e7—e61) 

3. d2—d4 Sg8—f6 

4, Gcl—g5 Gi8—e7 

5. $bl—c3 0-0 

6. e2—e3 Sf6—e4 

7. Gg5:e7 Dd8:e7 

8. Gil—d32) 17—15 

9, c4;d5 Se4:c3 

10. b2:c3 e6:d5 

11. Sf3:e5! 5b8—d7 
12. 12—14 De7—h4f ») 
13. g2—g3 Dh4hb3— 
14. Dd1— i3 Sd7—fő 

15, Wal — cl c7—c6 

16. Wcl—c2 Sf6—e4 

17. Gd3:e4 f5:e4 

18. Dt3— Dh3—h6%) 
19. h2—h4! Dh6--d6 
20. g3—g4 

21. 0—0 c5:d4 

22. c3:d4 Gc8—d7 
23. 14—15 Wa8—c8 
24. Wc2—b2 b7—b6 

25. Wf1—f4 U Wc8—c3 
26. Dg2—12 Gd7—<c8 
27. g4—g5 De7—a3 
28. Wb2—e2 Gc8 —a6 
29. Weż2—el Ga6—d3 
30. 15—16 g7—g6? 
31. 16—177 Kg8—g7 
32. Wf4—f65) Da3—e7 
33. h4—bó | g6:h5 
34. DIŻ—5 Wc3—c8 
35. W16—h6*) Wi8—h8 | 
36. Se5—g6! Czarne poddały się. 

TEETTERETEZOKE TBFRAE TE ZEBROCP 


nr, 1) po 55 złotych grzywary. Wła- 
ściciel domu przy ul, Rajtera 28 
Jan Sommer został zkazany na 110 
złotych grzywny za pobieranie nad 
miernego czynszu za mieszkanie. 
Wyrok postanowił sąd ogłosić w 
dwuch pismach łódzkich na koszt 
skazanego i wywiesić kopję wyro- 
ku na bramie domu nizfżicy Raj 


,nisława Zbonikowska (Cmentarna | tera 28 na przeciąg 10 


Uwagi: 
piłoby 3. Sbl—a3. Dla czarnych 
lepiej 2... c7—c6, na co białe mo- 
gą grać dalej 3. b2—b3! (Reti). 

2) Mocniej 8. Ddl—b3, 

3) Słabo zagrane; należałoby 
ALe 

piej byłoby wymienić dam 
5 Sprem Ati Gh3. z 

6) Mocna pozycja skoczka po- 

zwala białym na wszystko. 


7) Tu zagrać należało koniecz- 
nie 30... Wc2 (Jeżeli 31. f6:g7, to 
W:f2 32. g7:f8Df, D:f8 33. W:f8h, 
34. S:d3, ed 35. Wdl, Wf3! ij 

8) Grożąc 33. W:g6ł 

9) Szkoda, że białe korą 
hi efektownego mata 35 W:gót 

h8 (hg 36, D:góf i 37 Dhój) 36. 
Wh6 etc. 

10) Dobrze przez białe roze- 
grana partja. 

PARTJA Me 22. 
Łódź, 21 XM. r. b. Turniej li ka- 
tegorji. 

W partji p. Goldberg (białe) 
p. Farber (czarne) wytworzyła się 
po 21 ruchu białych następująca 
pozycja. 


czarne wygrały 


Uwagi: 1) Czarne bardzo zręcz- 
nie mobilizowały swoje siły do 
ataku. 

2) Jeżeli 21. Walfl?, to Sg3 
30. Dd3 s:tl1 31. D:f5 Ste wygry- 


wają. 

5 Na 30. Gf2 nastąpiłoby h7—h5 

4) W tej pozycji już nie było 
ratunku. Zabawna ewentualność: 
31. Dg4—h4 h7—h6 32. Gg5—e3 
Sg3—15 30. Dh4—12 Gd6—g3 34. 
Df2:15, Gg3—h2f! i w następnym 
ruchu mat. 


KRONIKA. 


W I turnieju Łódzkiego klu- 
bu szachowego rozegrano następne 
partje. A. Mund— M. Hirszbejn — 
partja nie zakończona. S. Rozen- 
blatt—- I. Gotesdiner; wygrał Go- 
iecdinec. Appel wygrał od 


1) Na 2.. d5:c4 nastą- | stakowskiego. 


Sze-i 


Gilwan przegrał do 
Landau'a. Gotesdiner przegrał do 
Munda. Hirszbejn wygrał od Gii- 
wana. Partja Landau— Appel nie 
zakończona. Tymczasowy wynik I 
turnieju: Mund, HMirszbejn, Appel, 
Landau po 1 wygranej i jednej nie: 
dokończonej. Gotesdiner f 1 (z 
2-ch). Rozenblat i Szestakowski 0 
(po l-ej). Gilwan 0 (z 2-ch). Wi- 
naweT (nie grał). 

W II. turnieju. Pubinowicz — 
Szer remis, Farber przegrął do 
Kosowera.  Gelbard wygrał od 
Golberga. Goldberg przegrał do 
Farbera. Tymczasowy wynik Ru 
binowicz ý 2 i pół (z 2-chy;y Ko- 
sower f 1 (z 1). Farber i Gel- 
bard f 1 (z 2-ch), Szer f Pó (z 
1) Goldberg 0 (z 2-ch). ć 


Rozwiązanie zadań. 

Zadanie Nr. 7 Leo Löwy- 

Białe: Kd5; Db6; Wa5, g8; Sd? 
f5; Ge8, d2; Pa5. e2, c7, f6, g7, c5, 
g3 (15). 

Czarne: Kh5; Wh6, g6; Pc5, d6 
e5, g4, h7 (8). 

Mat w3-ch posunięciach wieżą 
a5, nie ruszając tej ostatniej z 


„ | miejsca. 


Na pierwszy rzut oka rzecz sie 
wydaje niemożliwą.  Zbadawszy 
jednak dokładniej pozycję można 
dojść do przekonania, że ostatni 
rach czarnych mógł być tylko 
c7—c5. Po stwierdzeniu tego fak 
tu rozwiązanie nie przedstawia 
trudności: 

"1. b5ieGl! (w przelocie) e5—e4 

2. Sf5—e3 Kh5:g5 

Kd5:d6$ 


KOŃCOWKA Ne 4. 
Białe: Kcl; Wa5; Gh5; Gc2, 


(5). 

Zac Kc6; Dg8; Ga4, g7, 
h6 (5). 

Białe wygrywają: 

1. Wa5—a8! Dg8—a2! 

2. Wa8:a4! Da2—g8 

3. Wa4—a8 Dg8—h7 

4. Gh5—g6! Dh7:g6. 

5. Wa8—a6f i wygrywają Da: 
mę i partję. 
EN SZEJ TES ZJEEEFOC EEE I 


własnego wyrobu 
zagwaranłowane 
za czysty bronz 
W znanej firmie 


Sz. P. 


Szmalewicz 
Poludniowa 8 


Przyjmuje się row- 
Ą nież wszelkie od. 

4 świeżenia i prze: 
: róki lamp. 
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„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
31 grudnia 1924 r. 


Tranzakcja amerykańsko-łódzka.| Runek pieniężny. 


Tytuł ten nie jest formalnie ści-|wo obecnie liczy dłużników, gdyż 
sły, Nie jest to bowiem opaczcw Gie ogłasza sprawozdań, o ile jed- 
—zewnętrznie łódzka, ale falktycz- |nalk słyszeć się daje, liczba ich 
nie nańwięcej w niej zainteresowa-|dochodzi zaledwie do kilkunastu 
me jest nasze miasto, a zamiast 20 miljonów funtów, 

Wiadomo że w 1919 roku pow-|wypuszczono dotąd — mówią 
stał w Łodzi projekt założenia ban|zaledwie 100.000. Staraniem fabry 
ku hypoteczneśo dla przemysłu; za kantów Bank Polski wciągnął li- 

| danie instytucji polegać miało na |sty przemysłowe do spisu papie- 
udzielaniu przemysłowcom kredy-|rów o zdolności lombardowej, tam 
łiów pod postacią listów zastaw- |też część listów iest zastawionych, 
mych w walucie zagranicznej ce-|trochę umieszczono w Anglii. 
/lem regulowania przedwojennych| W miare poderszamia się kon- 
należności oraz zyskaniu podsta- |junlktur, przmeystowcy — opiera- 
''wy dla dalszych kredytów,  bezjjąc sie 
których przemysł istnieć nie może 
Przyciągnięto do tej sprawy kilu 
przemysłowców z innych miast i 
po wspólnych naradach zgodzomo 


w k 
Warszawska piełda nrzędowa. 
WARSZA WA,%0-gdo grudnia (Pat). Na 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa 

nia były następdjące: 


GOTÓWKA. 


Dolary 5.185 
Funty ang, 24.60 


CZEKI. 
Belgja 25.925 
Holandja —— 
Londyn 2462 
N. York 5.185 
Paryż 
Praga ] 
Wiedeń 7.32.50 
Włochy 22,— 
Szwajcarja 101.10 
Miljonówka 0,86 
8 proc. pożyczka złota 6,60 
Pożyczka dolarowa 3,55 


na stabilizacji waluty — 
do koncepcji listów, = nie 
łudząc się, iż rynek wewnętrzmy 
może być pojemny dla tego rodza- 
ju wartości, znaleźli inny punkt 


i 
| wrócili 


$ 


i 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
31 grudnia 1924 r, 


e 


i 


| 


górnośląskiej 


wszystkie siły, aby 
niemieckiej. 


n. Sokal do prasy 


Górny Sląsk musi wytężyć 
podołać konkurencji 


„KATOWICE, 30 grudnia. (PAT) | wprowadzenia nowych metod ad- 
| W dniu wczorajszym p. minister |ministracji, oraz od zdobywania 


|Sokal przyjął w gmachu woje-|sobie w nowych warunkach no- 
wództwa przedstawicieli całej pra | wych rynków zbytu. Robotnicy ze 
sy górnośląskiej, wobec których ;swe; strony ułatwić mogą reorga. 
podkreślił, że ze względu na kon- |nizącję, przyczyniając się do wptt 
kurencję, jaką Górny Śląsk musi | wadzenia tych nowych metod, któ- 
jprowadzić z Niemcami, koniecz- |re, jak wieloletnia praktyka wyka- 
nem jest wytężyć wszystkie siły |zała, przynoszą dla klasy robotni. 
Wysiłek ten wyjść musi od cate- | czej dużo korzyści, Minister Sokal 
go przemysłu, to jest od pracodaw |zakończy! swoje przemówienie 
ców i robotników. Minister pracy 1 oto dzenienę że rząd ma najwięl 
opieki społecznej wskazał nastę-|szą troskę o potrzeby przemysłu 
pnie na to. czego spodziewać się | 'ej dzielnicy, oraz wyraził przeko- 
należy od pracodawców, choćby ;nanie. że Górny Śląsk, który po 
nawet obecnie nie byli oni w mo- |tylu-wiekowem oderwaniu od ma. 
|żności zdobycia się na wkłady dla |cicrzy został wreszcie po wsze 
jcelów inwestycyjnych. czasy związany z Rzplitą, wejdzie 
| Lepsza gospodarka w zakładach iw bliskiej przyszłości na normalną 


$ Ee 4 3 R REJ” da. k zależy przedewszystkiem od umie- droge pełnego rozwoju gospodar- 

się na założenie instytucji wsnół-| wyjścia. Mianowicie; grupa ame-| . 4 i pół proc. listy zastawne i jejnego prowadzenia technicznego | czego i społecznego. 

dziełczej, na wzór towarzystw kre-|rylcańska (nie pierwszorzędr=" zśo oSA T Wies pędny ji handlowego przedsiębiorstw, ? 

dytowych miejskich,  lziałających | dziła się zakupić 5 miljonów dola- Eaa TGAS e f 

w różnych miastach kongresowvch |rów (z opcją na drugie tyle) 7 pr.| 4i pół proc. obi, * m. Warsza. | D datel h gi pi li nipi 1924 
Wszelako od modły tych zrze- |obligacji wspomnianego towarzystiwy przedwojenne 13.75 UE UAGA MTO OWY Za i nOITOCZE s 


jako|wa po kursie około 70 proc. coa| 10 proc. pożyczka kolejowa 8,70 


[A A az © PARMA ' E $ Íza 1 dolar wartości nominalnej 4.50 
mości, ale i nuchomości t. į. maszy- rocznie, A ponieważ amortyzacjaj 

my, pozatem niezależnie od odpo-iirwać ma lat 15, przeto z tego| 

wiedzialmości rzeczowej i zbioro- |źródła przybywa dalsze 2 proc! 
węj ustalono też gwarancję osobi-|w razie wcześniejszego wylosowa-| 
Elą dłużmików, zazwyczaj w towa-jnia, zysk będzie większy. i 
rzystwach hypotecznych nie wy-| Warunki takie są w danych oko 
maganą, Założyciele pragnęli wjlicznościach komzystne.  Takiego| 


szeń odstąpiono o tyle, że 
ewikcję uznano nietylko nierucho- |odz 


dziesięciu procentom 


fieida skcjówa. 


Bank Dyskontowy 4.75—5 

Bank Handlowy 4.30—4.15—4.20 
Bank dla Handlu i Przemysłu 1 
Bank Przemysłowy Lwów 0.,36—0.33 
Bank Zachodni 1.55—1.50 


ten sposó zmocnić ws n kredytu długoterminowego zna-! 

en posób wzmocnić wszechstro (kredytu igot q weż | Bank Żjedn. Ziem polsk. 1.55 
nie ewikcję zobowiązań towa- „leźć nie można. Dłużnicy tytułem; Beńk Zórofikowy'6 
rzystw. Procent 7 proc. na owe odsetek i amortyzaaji płacić bę-| Kijewski 0.13—0.21 


czasy wysoki miał stanowić dal- dą około 12 proc. od kapitału no-} Puls 0.37 


8 proc. listy zastawne ziemskie ; 


(b) Tzba skarbowa wezwała plat-|tach wszystkich należących do nic 
iników podatku  przemysłowego| zakładów lub każdego oddzielnie, 
| pierwszej i drugiej kategorji przed-|w tej izbie skarbowej, w okregu 
siębiorstw handlowych oraz pierw-|której znajduje się siedziba zarzą- 
szych pięciu kategorji przedsię- | du firmy. 
biorstw przemysłowych, by złożyli| Za niezłożenie zeznania, lub złoże= 
zeznania o obrocie osiągniętym w| nie niezupełnych aanych, grozi ka- 
ciągu drugiego półrocza roku 1924, |ra do 350 złotych. Pozatem wyso* 

Zeznania muszą być złożone w|kiej karze ulegnie podatnik, skła- 
terminie od dnia 1 stycznia do 1 lu-| dający świadomie fałszywe dane. 
tego 1925 r. w poszczególnych u-| Płatnicy podatku przemysłowe- 
rzędach skarbowych. go nie należący do powyższych ka 

Wszystkie przedsiębiorstwa, o-| tegorji mogą również składać ze: 
bowiązane do publicznego składa- | znania o obrocie, aczkolwiek usta- 
nia sprawozdań mają w powyższym | wowo nie ciąży na nich ten obo- 


szą zachętę dla nabywców obliga- minalnego, czyli do 18 proc. rocz-} Elektryczność Dąbrowiecka 1.30 terminie złożyć zeznania o obro-! wiązek 
cji. 'nie. Przezorni amerykanie zastrze | e Pr 0.41 (bez praw) —1——— 
rĘT . óli sobi | nami zastawów | z A r: 
Wszelako po porozumieniu się gli sobie otaksówanie zas „| Czersk 0,48 R 
inicjatorów z firmami angielskiemi PFzez własnych FZEGZOZNEWCÓW, "Częstocice 1.90 ronika ekonomiczna. 
|których stosunki nieco odbiegać; Gostawice 1.90 USTAWA O WARRANTACH. tnia Polski, dyrektora Moskwy, 


które głównie tu wchodziły w ra-| 
"hube. qkazaln się, „że wszystkie 
fe gwarancje nie były wystarcza-| |. I 
jące; żądano bowiem jeszcze po-|tiewiele zmieni 
ręczenia państwa polskiego. Ów-| 77 ek. ; b; i 
<zesny rząd pod presją fabrykan- Możnaby ża CZEK zadowo- 
tów przeforsował odmośną ustawę | enie, ta przemys: znalazi aha 
sejmową, mimo protestów z kół | źródło kredytu względnie a UN) 
lewicowych, które edia! dogodnego, gdyby nie pewne ale, | 
stwierdziły, że państwo wchodząc| z którem liczyć się bardzo trzeba.| 
na drogę poręczeń dla jednej war-| Chociaż niezłomnie 

stwy, zmuszone będzie udzielać] że uda się utrzymać kurs złotego. 
>ich wszystkim gałęziom wytwór-|to przecież zajść mogą okoliczno- 
czym; następnie gwarantując abli-| 
$i, mające już rękojmię rzeczową 


Cukier. 2,95—2,90 

Łazy 0.13—0.15 

Węgiel 250 

Nafta 0.53—0.54 

Nobel 1.40—1.33—1.40 
Cegielski 052—0,33 

Liipop 0.55 

Modrzejów 3.,30—3,50—360 
Norblin 0.70—0.60 
Ostrowieckie 6.15—6—6.05 
Parowozy 0.31—0.30 

Rudzki 1—103—1.02 
Starachowice 1.84—1.80—132 
Zawiercie 19—19.30 
Żyrardów JI em, 11—10.60—10.30 
Borkowski 0.90 

Ćmielów 0.59 

Haberbusch 4,.30—4.,70 


Klucze 0.33 


(beda od norm przez założycieli u-| 
stanowionych, ale ta perspełrtywa; 
wysokość poży- 


l 


wierzymy; 


BZ z . Joi AR 
ści, które mimo: najniekorzystniej-| 


I 
szych wysiłków zmuszą odpowie- | 
i osobistą, osłabia swój własny kre! dzialne czynniki do innej polityki; 
dyt, albowiem nikt już nie będzie; monetarnej. Co wówczas się sta-| 
brał pożyczek państwowych pol-|nie? Fabrykanci znajdą się znewu 
skich, nie pokrytych gwarancjami | wobec kataklizmu kursowego o 
rzeczowemi. Mimo to listy zastaw į nieobliczalnych następstwach. 
ne towarzystwa kredytowego przej W tych dniach odbył się w Ber- 
mysłu polskiego zyskały porękę| linie zjazd wielkich bankierów nie- 
państwa, acz z pewnemi ogrami- | mieckich, których przedstawiciel 
czeniiami, Mianowicie: Sumę zawa | prof, Riesser, potrącając o 


Majewski 10.75 
Spirytus 2.60—2.65 Vi em. 2.50—2.55 


ł | 


GDANSK, 50-go grudnia (Pat). Na 
dzisiejszem zebraniu giełdy gdańskiej 
notowano w duldenach gdańskich: 


100 złotych polskich 101,74— 102.26 


| 
Í 
| 
| 


za5ad- 


runikowamo 20 miljonami funtów) nienie walutowe, zaznaczył, iżj 100 marek rentowych  125934—126.566 
szterlingów a termin — pięcioma | jeżeli krótkoterminowe kredyty Telegraficzna wypłata na — | 
laty. Znaczy to, że tylko za listy| zagraniczne są nieodzowne, to ry- urzad irai pe 
wypuszczone przez pierwsze lat| zj:9 jest, choć znacznie mniejsze, Berlin 126 75>— 126,565 
asg 1925 r.) państwo odpo-| niz przy długoterminowych zobo- oyek A a E 
„wiada. 


wiązaniach, które nie są pożąda 


ne. Dlatego nie możnaby uznać Notowania giełdowe W Paryża. 


Mimo te wszystkie przywileje, 


listy nie znajdowały amatorów.|za przejaw ujemny, jeżeli intere- PARYZ, 50-go grudnia. (Pat)— Zam- 

Prawda, że fabrykanci nie kwapi-|sy towarzystwa kredytowego pol. | snięcie ciełdy, 
fi się z zaciągamiem pożycz k  w|skiego przemysłu poruszać się bę- ph SE: 
- r N. „49 
towarzystwie, z obawy strat na | dą w szerszych granicach. Belgja 92.17 
karsi W i i i y Szwajcarja 559.50 
kursie. Nie wiadomo ilu towarzyst | X Hieżpccja RADE 
S, Ó E Y 77.40 
: a . . - ędry 26,12 
Firmy poiskie w Berlinie. Racja 956 
ę Praga 55.80 

2 Na co zwi“ uwagę Konsulat polski? 
— Stosunki handlowe z Niemcamiļ lin, Mitte), któremu należy przed- 


stawić uwierzytelniony odpis pol- 
skiego rejestru handlowego, Prze 
rozpoczęciem czynności handlo- 


zaczynają się ożywiąć. Po zawarciu 
konwencji handlowej polsko- 
niemieckiej, nad którą toczą się o- 


Notowania miotdowe- w Londynie. 


LONDYN, 50 grudnia (Pat)— Zam: 


becnie rokowania, ruch handłowy! wych ze strony fili polskiej konie- [ries gieldy. 

wzmoże się niewątpliwie jeszcze czne jest uzyskanie pozwolenia u- N. Jork 475.75 

bardziej. rzędowego. W tym celu należy RECE SZ 
W Berlinie firmy polskie zaczy-| wnosić podania do pruskiego mini- Mey 11652 


sterstwa dla handlu i przemysłu! 


(Berlin, W. 9, Leipzigerstr, 2). In- | 
nych informacji udziela izba prze-j 


55,855 
11.68.15 
2.40 


nają otwierać swoje przedstawi- 
z 7 4 « 

cielstwa. Konsulat polski zwraca 
uwagę zainteresowanych przedsię- 


Hiszpanja 
Holandja 
Portudalja 


, ? AG PF: Eb. 2 st Szwajcaria i 
biorstw, że każda filja w Berlinie; mysłowo-handlowa w Berlinie, Do- | Dania p 6 
mus być zameldowana w rejestrze | rotheenstr. 8, Í Norwegja 1.52.50 
handlowym w „Amtsgericht (Ber- | Szwecja 14.57,50 


wn as Aj, oi iw 


Ministerjum skarbu złożyło ra- ramienia Niemiec P: Szmałsa—— 
dzie ministrów projekt prawa o do- ¿ramienia Gdańska d-ra Bregera 
mach składowych. Prawo to ma skonstatowano, że niema żadnych 
być wprowadzone na podstawie u- |Spraw, wynikłych Z zażaleń na 
stawy o pełnomocnictwach. | działalność tranzytową kolei pole 

Projekt ten normuje dla całego skich. Należy nadmienić, że do- 
obszaru Polski jednolicie stosunki ,tychczas sądowi polubownemii nie 
przedsiębiorstw składowych; roz- | przedstawiono do rozważania ża- 
różnia on przedsiębiorstwa składo-!dnej sprawy, odnoszącej się do 
we prywatne i publiczne. Składo- | tranzytu, co świadczy zupełnie wy 
we przedsiębiorstwa projekt wy-,raźnie o wykonywaniu bez zarzu- 
posaża w przywilej wydawania po- į tu konwencji, dotyczącej uprzywi= 
zbywalnych przeż indos towarów | lejowanego tranzytu Niemiec 
składowych i w przywilej dokony- |przez Pomorze polskie, Jest to wy 
wania publicznej sprzedaży złożo- |raźny dowód, że zarówno władze 
nych w przedsiębiorstwie towarów i kolejowe, jak i administracyjne 
na żądanie składającego. Przedsię-| polskie, stanęły na wysokości za- 
biorstwa te wydawać będą mogły | dania, wykonywując wszelkie trits 
rewersy i warranty, Oba dokumen- | dhości techniczne, związane zë 
ty nieoddzielone służyć będą do | skomplikowaną organizącją tran 
przeniesienia złożonego towaru na, Zytu. (PAT). 


nowonabywcę; warrant służyć ma : 
do ustanowienia i przeniesienia pra I-sza MIĘDZYNARODOWA WY- 
STAWA PRZEMYSŁU SKÓRZA: 


wa zastawu na towarze, indos zaś | 
samego rewersu przenosi własność NEGO. 
Konsulat Rzeczypospolitej pol- 


towaru już zastawem obciążonego. | 

Unormowanie sprzedaży publicz-; skiej w Medjolanie zawiadamia. że 

nej towaru dokonane zostało z u-|między 22 — 29 stycznia 1925 r 
|odbędzie się w Mediolanie [I-sza 


względnieniem stosunków, panami 
cych w poszczególnych dzielnicach | międzynarodowa. wystawa przemy 
z następującymi 


Polski. tsłu skórzanego 
Proponowane przez projekt tego| działami: 

prawa urządzenia przyczynią się wl 1) skóry surowe 

znacznej mierze do ułatwienia i doj obuwie, 3) skóry 

potanienia kredytu towarowego w | przemysł skórzany 

Polsce. 


i sarbowane, 
wierzchnie, 
artystyczny, 
przybory podróżne skórzane, 6)| 
przybory i dodatki do wyrobów 
PRZEDŁUŻENIE KONWERSJI | skórzanych, 7) przyrządy do prze» 
POŻYCZEK PAŃSTWOWYCH. |mysłu skórzanego, 8) produkty chi 

Konwersja pożyczek państwo-|miczne w przemyśle skórzanym 9) 
wych, która miała być ukończona | opakowanie, etykiety i t. d., 10) pu- 
w dmiu 1 stycznia 1925 r., przedłu- | blikacje, odnoszące się do przemy: 
żona zostaje do dnia 31 stycznia | słu skórzanego. 


1925 roku. i : 
| IMPORT FINLANDZKI, 
| 


|" Według danych statystycznych 
KORYTARZ GDAŃSK. ` |ża ostatnie 11 miesięcy roku bie- 

Dzisiaj odbyło się w Gdańsku ;żąceśo największa pozycja w han- 
posiedzenie sądu polubownego, w {dlu wymiennym z zagranicą przy- 
kwestjach tranzytu miemieckieśo |pada na Wielką Brytanię. Według 
przez Pomorze polskie. Działal- tych cyfr wartość różnych towa- 
ność tego sądu przewidziania jest | rów, importowanych do Finlandii z 
przez konwencję tranzytową  pol-{ Wielkiej Brytanji stanowi około 
skooniemiecką. Na mocy regula-; 19 procent ogólnej sumy importu 
minu sądu posiedzenia jego odby- |fińskiego. Na drugiem miejscu sto- 
wają się minimum raz do roku. — tig Niemcy, których import wynosi 
Na sesfi, która odbyła się w. dniu 9.29 proce. ogólnej pozycji przv- 
dzisiejszym pi rzewodnictwem 
konsula generalnefo Danfi p. Ko-; 
cha z udziałem sędziów z ramie- 


| 
| 
3] 


SPRAWNY TRANZYT PRZEZ 


T 


t 


wozu. Trzecie miejsce zajmuje Ho. 
landia z 9,5 proc, 
porta. 


ogólnego i: 


Restauracja  ! 


SAYOT 


d. 31 grudnia 


1924 roku — 7737 Jutro, 


o godz. 8.15 wiecz. 


Dziś, 


Teatrów Warszawskich; 
WALERJA 


w swoim niezrównanym 
repertuarze. 


który odśpiewa najn. i najak- 
tualniejsze szlagiery sezonu. 


W programie między innemi: 


Prelekcja o kobiece 


Wesoły sketch. 


10.50 do 150 t od 5 


M 
= 


X DIDDINCCC- ONCLCECG 


"KSIĘGI handlowe A 


M wszelkiego rodzaju z najlepszego papieru oraz 


KSIĘGI fabryczne i obrofowe 


poleca 


DRUKARNIA I SKŁAD PAPIERU 


L M. Lipiński 


Łódź, Piotrkowska Nr. 52 Telef, 2092. 


Księgi ze specjalną liniaturą (szematy) oraz 
wszelkie robofy drukarskie wykonywa się 
w najkrótszym czasie. 66-3 


| ADDE- oE 


-JUNO 


A NajtEPszY LAKIER poPAZNOGCE 


t 


Kae a 


Do sprzedania 


DUŻY PLAC 


(30000 m°) o dwuch frontach przy linji tram- 
wajowej z własną bocznicą kolejową, elektrycz- 
nem oświetleniem i dwoma budynkami. Oferty- 
pod „Plac z bocznicą** do administracji. 60-1 
stosować jedyny i eu | 
wany śródek na odmrożenie 


` t 7. 
Jebac 


żądać w aptekach i skład. apieczu. 


Już należy 


E a FL "YO ZCYZRECE TO 

AR ETLN A AAT DESLIE BA BE MEDO ME DODE DOPED DADE HODE VAICHE POLICII ICDA 

` Odciski, brodawki 

i skórę zgrubiała na podeszwach 
beznowrotnie bez bólu usuwa 


99: 

Chemiczno-iarmaceutyczn. laboratorjum 
kp. Kewalski** w Warszawie, ul. Miodowa X 5. 
NX A KZNANMAMNAMNNMANANAKKANNKAAAKAAAKA 


ior i 


wydawca py arta Sachs, 


| Wejście bezpłatne. 


SALA FILHARMONII : | 
d. 1 stycznia 
1925 roku — 


Najweselsze dwa Kor.certy 


SYLWESTROWY 
NOWOROCZNY 


Program wypełnią Znakomici Artyści 


ROMUALD 


liobosz - MARKOWSKA | Crierasieński 


który obdarzy nas kupą 
śmiechu. 


JOZEF REDO | MUZA NAGA 


Zespól najpiękniejszych odae 
lisek Teatru Nowości 


SZALONA NOC 


Najmodniejszy duet i wiele 
in. aktualności warszawskich 


Bilety od 3,00 2 do nabycia w kasie Filharmonji od g. 
7 


PAN DCS L DTML 


N. AR — 


SELLEN GEEERECHA 


Ùf oddział tódzki: 


Polska Agencja Telegraficzna 


Konstantynowska 29, telefony Ml i 15-24, — 


rk o godzinie 3-ej po południu. 


a. Cegielniana 41 | 
Tel. 28-0% 
Choroby wawn 
Specj. plug i ser- 
ca, lgezen(e 
szfueznem sloń- 
cem górskiem 
od g. 9—10 i 6—5 

wieczorem. 


Dr. med. 


b.Prybulski 


Choroby skórne, włosó W 
wensryczae | moczopie 
Leczenie lampą kwargo- 
wą | prom. Foontgona 
Zawadzka 1. 
Telefon 25-38, 
orsyjmuje od 9—3 od 4 
8, Dla pań 4—5. 
de dis. poczekalnia) 


Dr. med. 


Ii MiewiaŻSK: 


Choroby skórne i 
weneryczne. 
Przyjmuje od 4 e; 
do 8-ej popol. 


i Slenkiewicza 34. 
457-—25 


Dr. meod. 


iH. Różaner 


Choroby skórne, wene- 

ryosne i mocsopleiówe 

Leczenie sztucznym 
słońcem górskim. 


DZIELNA ©. 
Przyjmuje od 8 do 
9i pół i 4—8. 


Tel.28-08. 62-24 


Dr. BRAUN 


Specjalista chorób 
skórnych i we- 
nerycznych. 
Południowa 25 
Telefon N 40—26, 
Przyjm.: 8—10 
1-2 i 4—8. 


Lekarz -dentysta 


F. Seidengart 


Łódź, Zawadzka 10. 
Tel. 59-20. 
Przyjmuje codzien- 
nie od 10—2 iod 
4—7 pp. 


E ZOE ZIIP ORC PTT TCCT REA "Z TUT TZZPCIĘ DK 
W drukarni „Głosu Polskiego" Piotrkowska 86 


845-10 


mm rwa m 


a Nooo WA A AI MA Á 


1 


i Nadmienia się, że 
®|czaj interesujących w dziele Obrony Przeciw 
odbywać się będą „RADIO -KONCE 


ZAGUBIONO 
27-go, o godz. 5-ej po poł. (pozo- 
stawiono w cukierni p. Szaniaw- 
skiego) sakiewkę z zawartością i 
matrykułę Pauliny Liskierówny, tcz. 
II klasy Gimnazjum im. El. Orzezs- 
kowej. Znalazca może wszystko ža- 
trzymać, lecz proszony jest matry- 
kułę przesłać listem poleconym pod 


adr, E, Liskier, Moniuszki 1. 


824-3 


możliwie z lokalem na 
biuro i suchymi składami 


poszukiwany 
od zaraz w śródmieściu. 
Oferty pod „JAF“ skła- 
dać w admin. dziennika 

i z ra 


jauka | wychow. 


reblanka w 

chowawczyni do 
dwojga dzieci mo- 
że się zgłosić: No- 
o 57 -x L 
mi 4 

t 885—2-n 


PR z 
Francji tanio u- 
dzielam lekcji i 
konwersacji fran- 
ba zg cf Sienkie- 
wicza 51, m. 14 od 
1-1 7—9  878-2-n 
Pm PE w 
eeg rutynowa= 
ny korepetytor 
udziela lekcji, 
przygotawia do 
szkół tanio. Piotr- 

kowski 145—54. 
£85— 1-n 


«tudentka VI-go 
semestru przyj- 
muje lekcje mate- 
matyki i fizyki 
Zgł:S Lewinówna 
Zakątna X 15, od 
godz. 5—5. 0-1-n 


N 


N 
= 


mj (głoszenia drone A 


Po 10 groszy za wyraz. 


Dla poszukujących prac 
5 groszy za wyraz. Na 7 
mniejsze ogłoszenie 50 gr. 


tudent — pedagog gog 
udziela lekcji za 
60 złp. miesięcznie 

codziennie. Prz 
atawia do szkół 
f. sub „Nauka“ 
do „tosu“ 80-1m 
puu 

yane dla pańt 

Pracownia haftu 
ręcznego nagro- 
dzona dyplomem, 
przyjmuje suknie 
oraz wszelkie hat- 
ty, wykonanie arty- 
styczne Ceny bar- 
dzo niskie. Przyj- 
muje uczenice. — 
Cegielniana 19 m 1 
875—1-n 


Kupno | sprzedaż |. 


LL Kupuję meble 
dywany, futra 
garderobę, maszy- 
ny do szycia oraz 
samowary. Płacę 
najlepiej, Łaźnik 
6-go Sierpnia 29, 
miesz. 13, parter 

853—12-k 


Załatwia na najkorzystniejszych warunkach 


Obrony Przeciw- 
gazowej W Łodzi 


przy uł, Sienkiewicza Ma 24 


; Zwiedzać można codziennie od godz. 10-ej rano 
ido 1-ej i od godz. 4-ej do 9-ej wieczór. 


Wejście zł, 1.—, uczniowie i wojskowi 50 gr. 


prócz eksponatów nadzwy- | dla 3) panów i pań, ele- 
zoweji ganckie, praktyczne o połowę taniej 
TY“. |niż w sklepach, gotowe i na obsta- 
lunek w pracowni „Estetyka“, Łódź 
Wólczańska 63, m. 5, parter. 


12601-9 


Wyprzedaż likwidacyjna 


maszyn do pisania 


Continental, 


Heroine i i. 


Główna 38 m 3. 


697—3 


do xe Ry, 
pism w państwie 


Biuro czynne od 3-ej do 5-ej ppoł. 


>RERRRRRARAIKKIKCOCEKKCZ| RARE RRAZZZRARRAA 


Wisin 


Otwarcie dla Publiczności daia 21-go grudnia, 


Pyjamyjś 


KALENDAR LE: 


NA ROK. 


1920 


można nabywać po cenie hurtowej 


RZGOWSKA 98. |: 


wiejski Kinematogral Oswiatowy |+ 


Wodny Rynek N 44. 
Od dnia 25 grudnia 


KLUB 


Małych 
Nicponiów 


komedja w 6-ciu aktach. 


/ 
kazyjnie  Sprzę- dolna panienka 
.U dam różne me- poszukuje repa- 
lbie tanio. Karola | racji w domach 
10 m. 6, 874-5 k Wa, Ofer- 
a | p pod. „Zdolna”. 
perean maszynę 857 -2-pp 
otomanę i dy- 
warn tanio, Kru- 
cza 4 m. 18, 5-2-k Zaotiarowane. 


Posady i prate. 
Poszakiwan. 


rawcowa - bieliź - 
il niarka poszuku- 
e zajęcia po do- 
mach prywatnych 
Oferty sub „Kraw 
cowa* 834-2 pp 
ke am i repe- 
ę meble, for- 
dy pianina 
wj dy em solid- 
e i niedrogo. — 
Łaskawe adresy 
do „Głosu* pod 
„Odźwieżanie* 
829 —2-pp 


soba inteligentna 

lat średnich, zna 
dobrze gospodar- 
stwo domowe, ku- 
chnie przyjmie 
miejsce zaraz w 
mieście. Oferty w 
adm. „Głosu* pod 
jut. „A. B.* 95-ipp 


Je prowadzenia 

pierwszorzędnej 
pracowni poszuku- 
je się samodziel- 
nej krojczyni od- 
powiedniej rutyno= 
wanej siły. Oterty 
z odpisami świa- 
dectw jak i poda- 
niem warunków 
nadsylać do adm. 
„Głosu Poł” sub 
„A 100%  98-1-pz 


Poznania 
trzeba kilku ro- 
botników i geni 
nic branży z 
czoszniczej. Zglo- 
sić się w Łodzi: 
T. Drewicz, Wod- 
na 18. 881-2-pz 


p podrę- 
czna da pracow- 
nipyjam Wólczań- 
ska N 65, m, 5, 
parter, 82-1-pz 


pdg igo I. 1po 
dla rod. 
bezdzietnej, pod 


Śrebrzyńska 75, 
przy kolei kalisk 
825—2-m 


y om eganckie  urzą- 
dzone hę 
nie 4 pokoje z ku- 
chnią, w centrum 
miasta, oficyna l-e 
iętro od zaraz do 
dania za taniem 
kupnem mebli, — 
Powaźżni  reflek- 
tanci złożą oferty 
adm. „Głosu* 
pod „Eleganekie 
mieszkanie* 
876—1-m 
Irzymę inteligen- 
panienkę do 
wspólnego pokoju 
Piotrkowska 255, 
m. 68 850—5-m 


e O CZ Z 
przyjmę dwóch 
panów na miesz- 
kanie z całodzien= 
pem utrzymaniem. 
Tamże są obiady 
gospodarskie po 
cenie przystępnej 
ul. Skwerowa 18, 
m. 11. 442m 


p oszukiwane 
w czystym domu 
śródmieścia 5 po- 
koje z kuchnią z 
wygodami (kąpie- 
lowy). Oferty pod 
„Gotówka* do 

adm, „Głosu*. 
892 —2- l 


| ER O R YE A 
okój duży ume» 
p blowany z od- 
dzielnem wejściem 
i całodziennem u- 
trzymaniem jest do 


Seta i 1. 6-go 
pnia R 


m. 3. 
86 —1-m 

l = wyjazdu 
do odstąpienia 
nazychmiast ume- 
blowany pokój z 
kuchnią. Dowie- 
dzieć się można: 


PO- | ul Aleksandrowska 


80, skład win 
882—2 -m 


interesy handlowe 


piac. piękny do 
sprzedania pođ 
budowę przy ryn- 
ku Dąbrowskiego. 
Pośrednictwo po- 
żądane.  Wiadoe 
mość; Kuitpo 
NM 115 m.7”. 3-5-h 


Redaktor odpowiedzialny Wiaądystaw edzialny Władysław Mażaisk. o 


Wielki lki Atrakcyjny Wieczór Sylwestrowy 
= p. n. „Noc w MŃrainie Plai” === 


© udźiał biorą: Stasio Bronecki, Mery Zatorska [pieśniarka] Edw. Jaśkowski [humorysta], Baleńscy [duet i_neczny! 
2 2 DAP A POOR FOOOOPOPW 2 


||  PESCOCEKKK ZCCCKCCC CK |CICCCLELLKEIDRZRRK"L 


|| OGŁOSZENI 


Obowiązkowe ogłoszenia w „Monitorze Polskim” i we wszystkich „Dziennikach urzędowych” 
Artykały i wzmianki reklamowe w Zlecenia ogłoszeniowe do pism zagranicznych 


EK Rampanie reklamowe 


Kosztorysy. 2 Projekty. 2 Porady. <> Informacje. 


Ceny zwykłe [bez podatku zakaz 


ZZZZAAANKRAR RR SJ 


Maskaradowe 


Kostiumy 
damskie 


;do wypożyczenia. 


Przejazd 14 


ll p front, pić 
lubiński, 


OkAZYMIĘ, 


dom 


bni. trowy 42 us 
i, przy e, 
g B 


igos Pjotr 
szyýckieg jotr 
kowska 34-1 


aLL 


porereła od zara: 
do sprzedania 
zgo 


a 


pól domu 5 

; na ul. Arusa 

do sprzedania. Ki- 

lińskiego 201 m. 5 
896 —2- 


arsztat ślusarski 
sprzedam przy 
Głównej 58. Piotr- 
kowska 245, Skar- 
żyński. 02-1 | 


Doniesienia Torm. 


dą Nawrotme 
zgubilem porttel, 
zawierający 50 do- 
larów, dyplom bie 
chaltera i inne ZA: 
świadczenia na 
imię Dyonizego 
Mołczaniuka. Łas- 
kawego  znalazcę 
upraszam a ZWro1 
połowy pieniędzy 
i porttelu z doku 
mentami pod adre- 
sem Nawrot 99. 
900-— 1-4 


rzybłąkał się pies 
Ë wilk. Pat jaka 87. 
Borowski 04-2-d 
ZEE | waw 


Lagobiode dokun. 


twade Otto zgi- 

i bil świadectwo 
na konia. Po wie i 
Łask, gm. W odzie 
rady, wieś Dai 


E Wi 
ajerowicz 
i dyslaw R. l 
E wcjs- 
kową wyd. zP.KoJ, 
w Łodzi. *85—5 z 
a DOO | 
tczyński Antoni 
R zgubił legityma - 
cje paszp% WĄ 
wyd. z fabr. ij- 
nerta oraz legity- 
mację od zapomoži 
88i—i-z 


Or. møl. 


Szumazhe 


Chóroby skórne 
i weneryczne 


Codz. przyjm; oč 
5—7 f pół, w niedz, 
i święta od 11—1. 


Benedykta 1 


(6-go Sierpnia). 


